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Niech ż y j e
i

i włościański!
^ a r r n k i  p p e n u m e r a ły :

*  Warszawie z odnoszeniem  
miesięcznie Mk. 5.500.000.— 

odnoszenia * 5X00.000.— 
n*prowin.mies. * 5.500.000.—* 
^granicą ,  10.000.000.—

zmianą adresu 150.000.—

M l Niech ży j e
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S o c j a l i z m !
C eny o g ło s z e ń  a
«  w tekście (przed kron.) 25 groszy
g  N ekro log i JO n
n  zwyczajne *5 „
“  drobne za jedeń wyraz 10 „

4*. Ceny ogłoszeń należy rozum ieć 
q  za wiersz wysokości 1 milimetra. 
Dia poszukujących pracy 50$ rabatu 
Ogłoszenia w Ńsniedzieln. o 25$ drożej 
Fantazyjne i tabele (bilanse) 50$ „ 
Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu 

Administracji o 10$ drożej.
Ceny ogłoszeń w złp. płatne w mar- 
kaęh, obliczonych podług kursu w 

dniu zapłaty.
Za terminowy druk ogłoszeń Admi­

nistracja nie odpowiada.

Redakcja przyjmuje interesantów od 1 —- 2 po poi. Za zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada. Telefon Redakcji 176-70, Admin. 120-13. |
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Towarzysze i Towarzyszki!
Pamiętajcie o ofiarach walk listopadowych!

W sprawie i i  n t o w n w i j .
Podobno Rząd postanowił zająć się 

sPrawą narodowościową. Wielka pora i 
t^ałtowna potrzeba. Oby tylko zajął się nią 
Wezerze i poważnie. Już ta komisja rzeczou 
‘̂ -aawców, jaką powołano, nie budzi widlkie- 
So zaufania1. Z nazwisk w niej wysnierao- 
*Vch dwa tylko są szerzej znamię, racaej z 
^fcekonań swych politycznych, aniżeli z  is- 
*°ttteg0 znawstwa: rzeczy. Nie widzimy na- 

tych, co badali tę sprawę i o  miej pi- 
)«dn ^ ° les âwa Wysłoucha, który był 

i.^m 2 pierwszych, co ją rozważać po- 
Jliê  ■' ^  Witold Abramowicz, którego zdai- 
!. jest wielce cenione w demokratycznym 

0 e ludowców wileńskich; ani Komstatote- 
1 krokowskiego, którego gruntowny i ®u- 

>enny w tej sprawie memoriał zdstał nie- 
awn.o ogłoszony drukiem. Nie mówię o  nai- 

jf^ch towarzyszach: Niedziałkowskim i H o  
°>vee, których znajomość rzeczy nie ulega 
adnej wątpliwości. A  przytem —  jak słu- 

*2nq uczyniono uwagę — nie powołano do 
uitiisji tych, których głos największe w niej 

Raczenie mieć powinien, to jest przedsla- 
^łcieli narodów, o  których łosie ma się sta­
nowić.

Chcąc na ser jo, poważnie wyrozumieć, 
jaką ma być mądra i sprawiedliwa polity- 

a w sprawie narodowościowej, trzeba 
^znieść się ponad poziomy egoistyczne o- 
ółudy partyjnej i szachrajsiwa administra­
cyjnego, stanąć na wyżynie Modrzew­
skich, Zamojskich, Żółkiewskich, Stasziców, 
Kołłątajów, naszych wieszczów —  poetów, 
Naszych sterowników walk powstańczych, 
Y'ogole tych duchów .polskich, co w naszej 
^Yobrażni uczynili Polskę świetlaną, a w 
sercach lozniecili gorące jej umiłowanie. I 
2 tej wyżyny uprzytomnić sobie, do czego 
^ 2y cała ludzkość, jaki wytyka sobie cel, 
ą Ponieważ Polska jest częścią Europy, więc 
czego uczą jej dzieje.

Wielka Rewolucja umysłowa, politycz-
i społeczna z drugiej połowy 18-go stu- 

^ ia  postawiła sobie za zadanie: zniesienie 
^^Woli i wszelkiego poddaństwa. Dokonała 
e£° demokracja w granicach osobistego 

‘Poddaństwa, jawnie uprawnionego i niajdo- 
. bwiej dającego się odczuć, i  to stanowi 
le i tytuł przewodniczenia w Europie. 1 na- 
^ a demokracja dobrze się zasłużyła w tum 

2iule. Wszak to nasz Kościuszko pierwszy 
r‘a "Wschodzie Europy ogłosił zniesienie o- 
s°bistegc poddaństwa. I jeżeli jaki dzień z 

lin ie j  doby przedrozbiorowej Polski 
Słałby być uz'nany za święto narodowe, to 
!*a i więcej zasługiwał na to dzień 7-go ma- 

data Uniwersału Połanieckiego. Kra- 
^'w'ski manifest Rządu Narodowego w 1846 

, °ku, znoszący całkowicie poddaństwo i 
^ńszczyznę, wywołał gorące uznanie w  po­

stępowej Europie. Wówczas to Wiktor Hu­
go w świetnej mowie w Izbie deputowa­
nych, nazwał naród francuski misjonarzem 
cywilizacji, a naród polski jej rycerzem. I 
w parę lat później, w  pamiętnym roku „wio­
sny naród ów'‘ Polacy okazali światu, że zai- 
służyli na nazwę rycerzy. Pan Dmowski w 
swych fantastycznych wywodach powie­
dział, że nasze powstania zdyskredytowały 
Pollskę w opinji politycznej. Czyjej? Prze­
cież nie narodów, które u swych progów wi­
tały powstańców z  1830 i 1863 r. ze czcią i 
uwielbieniem i z serdeczną gościnnością o- 
twierały swe domy. A  nawet i rządy, które 
musiały się rachować ze swemi narodami, 
okazywały swą .przychylność, chociażby w 
papierowej interwencji dyplomatycznej. Po­
wstaniu naszemu w 1863 r. i  Ros j a zawdzię­
czała, jak to przyznawali Czemyszewskij, 
Żukowskij, Plecbaliow, przyśpieszone zała­
twienie sprawy włościańskiej.

Pozostawało poddaństwo narodów. I 
cno zostaje obalone traktatem Wersalskim. 
Wprawdzie, w  praktyce niedostatecznie i 
niedokładnie przeprowadzone, ale rękoj­
mią, że w tym kierunku sprawa wyzwole­
nia iść musi, staje się  wygłoszenie zasady, 
że same narody mają stanowić o swym lo­
sie, że anieksja krajów bez przyzwolenia lu­
dności odbywać się nie może, oraz że mają 
być zabezpieczone prawa narodowe istnie­
jącym w .państwach mniejszościom odmien­
nej ludności. A  ma wykonania tego prze­
strzegać Ligń narodów. Najwięcej się przy­
czynili do tego dzieła wyzwoleńczego so­
cjaliści, i to staje się tytułem do przyszłego 
przez nich objęcia kierownictwa w  żydiu 
społecznem. i <

W samem pojęciu Państwa zalszła o- 
gromna zmiana. Inaczej pojmujemy prze­
znaczenie Państwa, aniżeli to było dawniej. 
Państwo w naszem pojmowaniu istnieje dila 
ludności, a nie ludność dla Państwa. Inte­
resy całej ludności, zabezpieczenie jej ży­
cia, jej pracy, zadowolenie jej — takie jest 
przeznaczenie Państwa, a nie groźna posta­
wa mocarstwowa, rozległość obszarów, o- 
szukujące zewnętrznym blaskiem bogactwo. 
Siła i trwałość państwowa — nie w wojsku, 
lecz w przywiązaniu ludności do swego 
Państwa, w  gotowości umrzeć w  jego obro­
nie. Przywiązanie przymusowe w dzisiej­
szych stosunkach międzynarodowych może 
liczyć tylko na bardzo krótkie trwanie, na­
leży się więc ją przywiązać dmchowo, by u- 
ważała swe Państwo za swą Ojczyznę, by 
się czuła w ińe® tak dobrze i swobodnie jak 
w ukochanym swym domu rodzinnym. Co 
Staszic, rozmyślając w  swych wycieczkach 
badawczych wśród gór Karpackich, wypo­
wiedział, że Państwa przemijają, a  narody

trwają — sprawdziło się jeszcze rafc na na­
szych oczach- Najpotężniejsze pod wzglę­
dem militarnym Państwa rozsypały się w 
gruzy, a naród irlandzki przetrwał klęski 
wiekowe i doczekał się chwili swego wyzwo­
lenia. Dzieje tego narodu są nader poucza­
jące i z innego względu. Naród1 angielski, 
pomimo swej olbrzymiej nad nim przewagi 
cywilizacyjno -  kulturalnej, pomimo że na­
rzucił mu swą mowę, że znagwólił przez to 
do zbogacenia swej 1 tera tury i nauki, nie 
zdołał jednak zniweczyć w nim poczucia 
swej odrębności narodowej.

Ogólną cechą w postępowym rozwoju 
współczesnego nam żyda społecznego, co­
raz wyraźniej uwydatniającą się, jest dą­
żenie do samorządu i w jednostkach i w  or­
ganizacjach społecznych ludzi. Wznosząc 
się na wyższe szczeble oświaty, ludzie u- 
świadamiają sobie, Ża korzyści z organizacji 
społecznej wymagają też powinności, (lecz 
chcą, by się to stawało ze wspólnego poro­
zumienia, ze wspólnego przyzwolenia. Za­
równo w  gminie, jak i w  Państwie chcą być 
równouprawnymi obywatelami w  stanowie­
niu obowiązujących ustaw, nic zaś podda­
nymi, których się zmusza przemocą do ule­
gania postanowieniom, bez ich współudzia­
łu dokonanym. Jak silne jest to  dążenie o- 
becnie, przytoczę dwa fakty z ostatnich dni. 
W Hanowerze uwidocznia się wzrastająca 
chęć odzyskania swój odrębności od Prus, 
utworzenia własnej autonomicznej organi­
zacji. Jeszcze ważniejszy w tym względzie 
przejaw widzimy w Szkocji. Chociaż jest

ściśle zespolona z Anglją duchowo przea 
mowę, przez literaturę i naukę, chociaż ma 
te same prawa wolnościowe co i Anglja, a 
samorząd jej gminny jest nawet faktycznie 
rozleglejszy od angielskiego, to jednak już 
poraź dziewiętnasty stawiała bill o  unieza­
leżnienie się, by mogła stanowić prawa dl# 
siebie we własnym parlamencie w Glaisgo- 
wie, a nie w  Londynie.

Taka polityka narodowościowa, jaką 
niestety uprawiały i uprawiają dotychczas 
rządy polskie, jest wręcz przeciwna temu 
nastrojowi samorządowemu Europy. Stąd 
pochodzi jej nieżyczliwe usposobienie dla 
naszego narodu. Widzi ona w nim krzy­
wdziciela i niewdzięcznika za pomoc mu U- 
dzieloną do wyzwolenia się jego własnego, 
Dziwić się też nie możemy, że tak uprzedza­
na, rozsądza nieprzyjaźnie dla nas nawet ta 
sprawy, w których mamy zupełną słuszność 
po swojej stronie. 1 i

I taką krzywdzicielską politykę Upra­
wia się przeważnie w  stosunku do naro­
dów, z któreani przeszłość nasza dziejowa 
łączyła i  bratała- Wbrew odezwom naszym 
powstańczym, powołującym te narody dia 
samodzielnego życia, wbrew dekretom 1863 
r., zapewniającym im równoprawne ich u- 
czestnictwo wie wskrzeszonej Rzeczypospo­
litej, polityka dzisiejsza poszła śladami Bi- 
smarka i Stołypina. I osiągnęła ten skutek, 
że w najbardziej bratnio dla na® usposobio­
nych Białorusinach roznieciła nienawiść.

Bolesław Limanowski.

Wybory we Srancji
Dokładny wynik wyborów dotychczas 

nie jest znany. Gdyby wiadomość, podana 
przez radjostację w  Bordeaux (telegramy 
z dn. 14 b. m.), była prawdziwa, 'mielibyś­
my do czynienia ze znaczniejszą przewaigą 
lewicy, niż to wynikałaby z doniesień Ha­
vana. Podług Hava'sa republikanie prawicy 
mają 137 mandatów, lewicy zaś 92, radyka- 
li niezawiśli 34, razem 263 nmadaty. Po­
dług źródła z Bordbaux trzy te stronnictwa, 
otrzymały 117,52,75 mandatów, czyli ra­
zem tylko 244-

Z drugiej strony Havas podał, że rady­
kał! i radykali - socjaliści uzyskali 127 mato- 
datów, Bordeaux ,zaś oblicza 139. _ Jak wi­
dać różnica1 jest dość poważna. N ie  wiemy 
jedinakie, która z powyższych wiadomości 
jest ścisła. Jedno z pism w arszaw skich , -po* 
dało, że część lewych rep u b lik an ów  połą­
czyło się z radykałami niezawisłymi, two­
rząc t. zw. lewicę demokratyczną. Donie­
sienie z Bordeaux mówi istotnie o 75 mań- 
datach lewicv dtanoikr atycznei. Gdyby tak 
było, oznaczałoby to, że Bldk Narodowy zu­
pełnie (rozpada się i że ci 75 posłów zamie­
rzają przystąpić do przyszłej większości 
centrowej, czy też centrowo -  lewicowej.#**

Socjaliści wystawili 248 kandydatów w  
71 okręgach wyborczych. W 19 okręgach 
wystąpili d o  walki o  własnych siłach, wy­

stawiając 132 kandydatów, w  50 okręgach 
zawarli sojusz wyborczy z lewicą miesz­
czańską, zgłaszając 102 kandydatów, wre­
szcie w  3 okręgach sprzymierzyli się z t. zw. 
unją s oc j allis tyczno -  komunistyczną, gru­
pą, która zerwała z komunistami, a  nie po­
łączyła się jeszcze z socjalistami.

Ostatecznej liaziby mandatów socjali­
stycznych nie znamy jeszcze. Niektóre pi­
sma zagraniczne podają cyfrę 104, mnie na­
wet 110. Ze znanych działaczów socjalisty­
cznych przeszli t  t  Blum, Paul Boncour 
(z okręgu Jaur&sa —  Tarn), Renaudd, se­
kretarz partji Paweł Faure, Gomtpere - Mo­
rel, Mistral i in. Przepadli natomiast Brac- 
kue, Longuet, IrrgheJs, Groussier.

„Zdobyczą” nowej Izby jest pozbycie 
się niektórych kreatur poprzedniej Izhy o- 
bniżających jej powagę, samą swą obecno­
ścią. Do nich należą: Leon Daudet, Main- 
detł, Tardieiu, renegat socjalistyczny Erlich. 
Przepadli rojaliści Cassagmaic, książę Mu­
rat, dalej b. poseł w Rosji, Naułens, gen. 
Castełnau.

Komuniści m idi częściowe powodzenie 
tylko w Paryżu, Hawrze, na Północy i  w  Al­
zacji. W innych prowincjach nie uzyskali 
ani jednego mandatu. A le wystawiając 
wszędzie swe własne listy, bez wszelkich 
widoków powodzenia, komuniści wyrządzi­
li wielką szkodę socjalistom, rozbijając glo­
sy i przysparzając Blokowi Narodowemu— 
wedle obliczeń korespondenta. „YsonWacian”, 

I — «k oło  80 ma ndatów.
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I M  n Einn Steli
Podaną przez nas depeszą o •wyroku Ko­

misji rozjemcze) na Górnym Śląsku w sprawie 
wniosku pracodawców o zniżką zarobków ro­
botniczych w wielkim przemyśle górnoślą­
skim — uzupełniamy, według katowickiej 
„Gazety Robotniczej".

W obronie robotników występował tow. 
poseł Adamek, który stwierdził, że ponowna 
obniżka zarobków nie jest uzasadniona, nato­
miast, wskutek ciągłego wzrostu drożyzny na 
Górnym Śląsku i poszkodowania robotników 
przy poprzednich regulacjach, należałoby za­
robki poważnie podwyższyć i to w ten spo­
sób, jak zproponowały związki klasowe w piś­
mie do pracodawców. Produkcję podnieść na­
leży w sposób, niejednokrotnie przez Zw. kla­
sowe proponowany, a nie przez przedłużenie 
czasu pracy i obniżki zarobków.

Pomimo ciągłego wzrostu drożyzny, ro­
botnikom już raz niesłusznie oberwano zarob­
ki o 10 proc.

Jako drugi mówca ze strony robotników 
wystąpił tow. Cepernik, który na zasadzie ma- 
terjału statystycznego dowiódł że niesłychane 
żądania kapitalistów nie są pod żadnym wzglę­
dem uzasadnione.

Po 4-godz. pertraktacjach Komisja roz­
jemcza wydała wyrok, mocą którego górnicy 
wysokich filarów otrzymają o ldlka groszy 
więcej, niż mieli dotychczas, natomiast wszyst­
kie inne kategorje zostaną znacznie poszkodo­
wane, bo zarobek dotychczasowy został im 
oberwany od 3 proc. do 35 proc.!

Na powyższy wyrok nie zgodzili się ław­
nicy ze strony robotników.

W sobotę odbyć się ma w Katowicach po­
nowna konl3f';ncja delegatów Rad załogowych 
Centr. Zw. górników, na której zadecydowane 
zostanie stanowisko robotników wobec wyro­
ku Komisji rozjemczej.

mra. pozdrow ienia posłowi Borysławia, tow. Mora-
czewskienno.

iW do. 1 maja słuchacze 'kcrsu etsperanckidgo 
przy szkole socjalistycznej w, Borysławiu wzięli 
udział w podhodzie. WfcrSdi sztaiMardw widniał 
zielony sztandar esperantystów.

IN-a placu Domu Ludowego wygłoszono rów­
nież przemówienie po esperandbu i odśpiewano 
hym n po  esperan-cku. Uchwalono przesłać po­
zdrowienie, z  okazji* św ięta t  maja, towarzyszom 
esperantystom  wi innych krajach.

SOBIENIE JEZIORY.
(Kor. własna).

Obchód' święta 1 maja wypadł imponująco 
iNa zgromadzeniu na rynku przemawiali tow, tow. 
■Winiarek i  Łysiak. Rezolucję C. ,K. 'W. przyjęto 
'jednogłośnie, poczem odbył się  tłumny pochód.

Wieczorem odbyła się w Remizie S trażackiej 
Akidem'ja Robotnicza, na k tó rą  złożyły się: przed­
staw ienie fkinematcjgraficzne oraz deklam acje i 
śpiewy.

r O L K U S Z .
(Korespondencja własna),

O  godz. 1'1‘ .przed poł. wyruszył pochód1 robot­
niczy iz fabryki „W estea" z  orkiestrą i  chórem 
■młodocianych; pochódi przeszedł przez miasto i 
podi G órką Parczew ską Spotkał «Sę <i robotnikami 
z Klucz, którzy przybyli z własnymi sztandarem  
i  orkiestrą

Manifestanci udali «dę na. ryneld, gdzie wygło­
sił przemówienie tow . poseł Kwapióski. Rezolu­
cję C . K. W . przyjęto jednogłośnie.

Następnie pochód wśród śpiewu pieśni rew o­
lucyjnych, udał s ię  pod .Dorns Robotniczy, gdzie 
przemawiał do zebranych tow. Adamczyk.

Wieczorem® w sali Domu Robotniczego odby­
ła się  Akademja (Majowa, n>a k tó rą  złożyły się: 
słowo .wstępne tow. Lubodzieckiego, proddkeje 
chóru i  orkiestry robotniczej o raz przedstawienie 
am atorskie kółka naszej młodzieży,,

Święto 1 maja
na prowincji.

NA PODKARPACIU.
(Kor, własna).

STANISŁAWÓW. Uroczystość majowa wy­
padła ’whpaniaLe. Bezrobocie było ogólne. Na 
zgromadzeniu przewodniczyli tow. tow. Bogdano­
wicz i  .Szełaśny; referaty wygłosili tow . tow. poseł 
Smulikowski i M arkowska. Udział kobiet 'liczny

IW pochodzie niesiono 4 sztandary S 6 trans­
parentów.

W ieczorem odbyła się  zabawa.
WOROCHTA. Bezrobocie zupełne. Odbył 

się pochódi i' zgromadzenie, na którem  przem a­
wiał tow. Michalewicz. W ieczorem urządzono 
zabawę ilddo-wą.

ŚNIATYN. Bezrobocie ogólne. Na zgroma­
dzeniu referował tow. Hawtuk.

NADWÓRNA. W szystkie fabryki i 'warsztaty 
tstanęły. Pochód ze 'sztandaram i i  muzyką przei 
szedł przez ulice m iasta, poczem, na zgromadze­
n iu  referow ał tow. Ochman.

INa błoniach ddbyla się zabawa ludowa.
BITKÓW. IW setkach szybów naftowych, w 

których codziennie pracuje około 6 tys robotni­
ków,, praca zupełnie zamarła. Bezrobocie było 
ogólne. Pochód przeszedł ma błonia bitkowskie, 
gdzie na zgromadzeniu referowali tow. ‘tow. Za- 
db'tej i Kochański. iPo południu odbyła się  zaba­
wa Wdowa. Udział kobiet b . liczny.

SYNOWODZKO. Bezrobocie ogólne. S ta ­
nęły  tartaki i kamieniołomy. Na zgromadzeniu 
przewodnifczył tow . Dręcz; referował tow. Gocek. 
Następnie udano się  pochodem do Skolegol gdzie 
zgromadzenie zagaił tow. IBukow'ski, referował 
towt Ożga. W  pochodzie liczącym przeszło 2 tys 
osób, wzięli udział robotnicy z  Syflofwótjzkd, 'ko­
palni nafty w Dęblinie, kamieniołomu na Kłódce, 
oraz ze Skajego i Deynpi,

W ieczorem  kółko am atorskie odegrało ope­
re tkę  i odbyła się  zabawa

KOŁOMYJA. Zgromadzenie majowe P. P- S. 
urządziła we własnymi lokalu. O łworzył przewodt- 
ntczący, tow. Kopystyóski, następnie przemawiali 
tow. tow . Szyszka i Kozakiewicz.

W ieczorem w tym  samym lokalu odbyła się 
zabawa tow arzyska

ROPIENKA. Obchód majowy wypadł ogro­
mnie uroczyście. W szystkie w arsztaty pracy i 'ko­
palnie stanęły. Zgromadzenie odbyło się przy iu -  

dziale otgółu robotników,, pracujących w  Zagłębiu 
Ropi eń ski em, oraz ich żon. R eferat wygłosi! 
tow. Denasiewicz. W ieczorem odbyły się  zaba­
wy towarzyskie.

Również mamy wiadomości o uroczystych 
obchodach w STEBNIKU (udział wzięło około 
1000 osób, na zgromadzeniu przewodniczył i  za­
gaił tow. Sławicz, przemawiali tow tow. G azek, 
A'leksiewicz i Sławicz); w  SOKOLIKACH (na 
wiecu przewodniczył tow. Stanistawczyk, prze­
mawiał tow. Lewkowicz); w TUR CE (na zgroma­
dzeniu przemawiał tow. Bieńkowski) i wi (DOLI­
N IE (przemawiał tow. Dcliimata).

W szędzie uchwalono rezolucję C. K. W

UDZIAŁ ESPERANTYSTÓW W  OBCHODZIE 
1 M AJA W BORYSŁAWIU.

(Korespondencja wla'sna).
W  dn. 30 ub. m. odbyła 'się w obecności przed­

stawicieli instytucji robotniczych, uroczystość od­
słonięcia s z t a n d a r u  grupy esperantystów w Bory­
sławiu. U ro c z y s to ś ć  rozpoczęto odśpiewaniem 
„ C z e rw o n e g o  S z t a n d a r u " .  Po dokonaniu odsło- 
męcia i p rz e m ó w ie n ia c h ,  uchwalono przesłać «ło-

yfkademja gruzińska
Wczoraj w przybranej czerwonemi sztan­

darami i szczelnie • zapełnionej publicznością 
sali Tow. Hygjenicznego odbyła się akademja 
zorganizowana przez warszawski O. K. R. P. 
P. S. dla uczczenia szóstej rocznicy ogłoszenia 
niepodległości Gruzji.

Akadeanję zagaił poseł tow. Jaworowski, 
poczem wybrano na honorowego przewodni­
czącego tow. senatora Limanowskiego, na 
przewodniczącego tow. Hołówkę. Do pre- 
zydjum zaproszono tow. tow. Dąbrowskiego, 
Kowalskiego oraz tow. gruzińskich: Sałakaja, 
Tumanowa, Kazbęka, Godjaszwilli.

Pierwszy głos zabrał tow. poseł Barlicki, 
który w świetnem przemówieniu napiętnował 
nikczemne postępowanie imperjalizmu sowiec­
kiego, który, odepchnięty przez bohaterski 
wysiłek polskiego proletarjatu, zwrócił swą 
zaborczość ku Gruzji. Tow. Barlicki zakończył 
życzeniem serdecznem, by Gruzini trwali w 
swej walce, jak ongi myśmy trwali, to jak my 
wytrwałością wolność zdobędą.

Następnie przemówił Gruzin — tow. Sa­
łakaja, dziękując w imieniu swoim i innych 
Gruzinów za serdeczność, z jaką P. P. S. zaję­
ła się obchodem dzisiejszym. Stwierdził, że 
przyjaźń braterska, jaką proletarjat polski o- 
kazuje ciemiężonej Gruzji, jest podporą mo­
ralną w jej ciężkiej walce o niezawisłość.

Tow. poseł Czapiński nakreślił dzieje 
Gruzji, scharakteryzował jej kulturę, opowie­
dział o tej długoletniej walce jaką to małe, a 
dzielne państwo przez tyle wieków z mocar­
stwem rosyjskiem toczyć musiało. Tow. Cza­
piński podkreślił podobieństwo historji Gruzji 
z historją Polski i zaznaczył, że tak owo po­
dobieństwo dziejów, jak i walka z najazdem 
tworzą węzeł ścisłej przyjaźni pomiędzy Pol­
ską i Gruzją.

W imieniu ukraińskiego Centralnego Ko­
mitetu przemawiał po ukraińsku gen. Salski, 
zaznaczając, iż w uroczystym dniu emigracja 
ukraińska łączy się z emigracją gruzińską w 
tem głębokiem przeświadczeniu, że po walce 
wzejdzie słońce niepodległości dla obu ciemię­
żonych przez krwawe sowiety narodów.

Tow. poseł Niedziałkowski podkreślił, że 
protest przeciwko gwałtom dokonywanym nad 
socjalistyczną Gruzją jest sprawą zasadniczej 
wagi dla proletarjatu całego świata, a głos 
proletarjatu polskiego będzie głosem nawołu­
jącym do sprawiedliwego rozwiązania sprawy 
gruzińskiej.

Tow. senator Limanowski w serdecznych 
słowach wyraził nadzieję, iż rychło już nadej­
dzie dzień sprawiedliwości i wzniósł okrzyk’ 
na cześć „wolnej niepodległej socjalistycznej 
Gruzji".

Ostatni przemawriał przedstawiciel gru­
zińskiej kolonji Godjaszwilli, dziękując P. P. S. 
za zorganizowanie tego obchodu, zaznaczył, że 
przyjaźń będzie zawsze łączyła Gruzję z Pol­
ską.

Program akademji urozmaicił chór gazow- 
który wykonał Czerwony Sztandar ini,

„Pieśń Nocy" Becthovena oraz artysta teatru 
„Qui pro Quo” p. Jastrzębiec, który wypowie­
dział własny wiersz, poświęcony Gruzji.

Nastrój panował podniosły, serdeczny. 
Wznoszono okrzyki na cześć Gruzji i Polski, a 
na zakończenie przyjęto jednogłośnie następu­
jącą rezolucję:

„Przed 3 laty Gruzja — niepodległa, de 
mokratyczna, rządzona przez socjalistów — 
została w zdradziecki sposób napadnęta przez 
wojska sowieckie. Zdobyta przez moskiew­
skich uzurpatorów, jest systematycznie nisz­

czona i teroryzowana. Na miejsce własnych
rządów demokratycznych i socjalistycznych 
został wprowadzony rząd najeźdźców.

Rząd bolszewicki, przykrywający się 
wielkiem słowem „socjalizm", w awanturach 
imperialistycznych szuka ratunku wobec całko­
witego krachu wewnątrz zrujnowanego kraju. 
Prowadzi przy pomocy Koaninternu — trady­
cyjną politykę zaborczą rosyjską i staje się — 
wobec proklamowanej zasady „czerwonej in­
terwencji" — poważną groźbą dla dzieła po­
koju światowego.

Zebrani na uroczystej akademji w War­
szawie obywatele przesyłają bohaterskiemu 
ludowi gruzińskiemu, walczącemu o niepodle­
głość i demokrację, a w pierwszym rzędzie 
prześladowanym, męczonym i katowanym so­
cjalistom gruzińskim — braterskie pozdrowie­
nie. pracującego ludu polskiego, socjalistów 
polskich.

Zebrani wyrażają swe najwyższe oburze­
nie z powodu dalszego trwania w Gruzji i w 
calem państwie sowieckiem systemu krwa­
wych prześladowań, mordów i tortur, stoso­
wanych wobec obywateli wogóle, a w pierw­
szym rzędzie przeciwko socjalistom.

Precz z najazdem!
Niech żyje niepodległa, demokratyczna, 

socjalistyczna Gruzja"!

P. I i i s t e f  (l(i!
eiwi pnetiwko so i!

Głośna afera leśna Landsberga zaczyna 
stawać się coraz.... pikantniejsza!...

Mimo bowiem ciężkich zarzutów prze­
ciw niemu wytoczonych p. Landsberg nietylko 
siedzi nadal na stolcu prezesowskim, ale na­
wet wywiera pewien wpływ na śledztwo ko­
misyjne, jakie przeciw niemu wdrożono...

Wczoraj w  nocy wyjechać miała ostatecz­
nie do Wilna -podkomisja kolejowo - leśna, o 
której w niedzielnym artykule o sprawie p. 
Landsberga wspominaliśmy.

Tymczasem w ciągu dnia wczorajszego M. 
K. Ż. odłożyło wyjazd podkomisji na 24 go­
dziny t. j. na dziś wieczór.

Wpłynęła na tę decyzję podobno depe­
sza samego p. Landsberga, żądająca odrocze­
nia wyjazdu rzekomo dlatego, by p. Lands­
berg mógł potrzebne komisji materjały.. przy­
gotować!...

A więc: P. Tyszka na prawo i lewo zape­
wnia, że Landsberg „już" otrzymuje dymisję, 
usunięcia go z terenu dyrekcji domaga się ko­
misja mająca prowadzić dochodzenia, zawie­
szenia Landsberga w służbie żądał i Sejm. 
Komisja komunik. — a tymczasem p. Lands­
berg całemu światu marchewkę skrobie i swój 
prezesowski urząd sprawuje nadal z taką pew­
nością siebie i takiemi w dodatku pretensjami, 
jakgdyby stał ponad Rządem i wszelkicmi ko­
misjami.

Co jeszcze p. Landsberg przy pomocy 
swoich stronników z N. D. wymyśli?

KoL

Warszewska M o j a  P I P .
jako kamienicznik.
Zw. Rob. spółdzielni spożywców komuni­

kuje nam:
Spółdzielnia pracowników kolejowych w 

Koluszkach zajmuje w budynku stacyjnym lo­
kal, w którym mieści się sklep spółdzielczy' 
Warszawska dyrekcja P. K. P. zażądała tytu­
łem komornego za 1 kwartał 1924 r., kwotę 
wynoszącą blisko 2,5 miljarda mkp., którą 
później łaskawie obniżono do 1,070,000,000. 
Ponadto dyrekcja grozi zarządowi, na wypa­
dek niezapłacenia powyższej kwoty, dochodze­
niem dyscyplinarnem i przymusowem ściąg­
nięciem komornego z poborów Zarządu.

Doprawdy, zadziwiające postępowanie! 
Spółdzielnia kolejowa wynajmuje lokal od Za­
rządu P. K. P. W tych wypadkach obowią­
zują przpisy ustawy o ochronie lokatorów- 
Przepisy kolejowe o dzierżawie objektów mo­
gą dotyczyć bufetów kolejowych, a nie miesz­
kań, czy innych lokali. Żądanie 1 miljarda ma­
rek komornego na kwartał jest lichwą, za któ­
rą prywatny komienicznik idzie do więzienia. 
Dyrekcja nie ma prawa ściągać komorne z po-, 
borów członków Zarządu, albowiem lokal wy­
najęła spółdzielnia. Członkowie Zarządu ni® 
odpowiadają osobiście za zobowiązania spół- 
dz;elni, nawet gdyby istotnie chodziło tu o 
słuszne zobowiązania. Zagrożenie postępowa­
niem dyscyplinarnem jest wyrainem wymu­
szaniem. Członkowie Zarządu spółdzielni są 
odpowiedzialni wobec Rady Nadzorczej i wal­
nego zgromadzenia i Zarząd kolejowy nie ma 
prawa wtrącać się w nie swoje rzeczy.

Członkowie Zarządu oczekują wytoczenia 
im dyscyplinarki. Znajdą się w kraju konsty­
tucyjnym środki, by nauczyć nawet dyrekcję 
P. K. P. poszanowania obowiązujących ustaW.

Tczewsko-stargardzkie
„porządeczkl".

Pisaliśmy w „Robotniku" kilkakrotnie o 
sprawach, wytoczonych przez policję tczewską 
tow. naszym za „niemeldowanie" partji i ze­
brań. Sprawy te z sądu pokoju w Tczewie 
przeszły do sądu powiatowego w Stargardzie.

Tow. nasi (Sawicki i Woźniak) wyjaśniali, 
że nie są ani Związkiem ani Stowarzyszeniem 
lub filją, jak oskarżenie opiewa, tylko Powia­
towym Komitetem Robotniczym P. P. S. i nie 
podlegają żadnemu paragrafowi, z którego są 
oskarżeni. Ponieważ akt oskarżenia brzmi, że 
oskarża się o trzy odbyte zebrania publiczne 
w jesieni, w których rzekomo wzięli czynny u- 
dział, oświadczyli, że jest to nieprawdziwe, 
chociaż zaprzysiężony świadek agent defensy­
wy zeznał, że tow. Sawicki przewodniczył, a 
tow. Woźniak sekretarzował. Tow. ci weszli 
w skład Zarządu 21 września 1923 r. i do 
czasu pierwszej rozprawy sądowej odbyli jed­
no tylko zebranie i to członkowskie, wobec 
czego nie mogą być oskarżeni o trzy zebra­
nia. Jako P. P. S. nie potrzebują się legalizo­
wać, ani meldować zebrań członkowskich. Na 
co p. prokurator odpowiedział, że zachodzi 
tutaj pomieszanie -pojęć między meldowaniem 
a „legalizacją", jako Partja „legalizować" się 
nie potrzebujemy, tylko meldować. Na to tow. 
Woźniak odpowiedział, że władzy tczewskiej 
nie chodziło o zwykłe -meldowanie, ponieważ 
zażądała od nas pisemnie (pismo posiadamy) 
niezwłocznego przedłożenia statutu, z czego 
wynika, że chodziło o legalizację i jest to tyl­
ko wybrykiem władzy tczewskiej.

Po naradzie sąd uznał wywody tow. na­
szych za „niedostateczne" i potwierdził, że 
muszą statut i skład Zarządu podawać policji 
do wiadomości.

Wyrok 1-ej instancji sąd uważa za uzasad­
niony i nieodwołalny, który potwierdza bez 
prawa odniesienia się do sądu apelacyjnego, 
można jedynie wnieść prośbę o wznowienie 
dochodzeń.

Nareszcie musi być wyjaśniona sprawa, 
czy policja oraz sąd w Tczewie lub Stargar­
dzie mają jakieś swoje, nieznane w całej Pol­
sce, przywileje, na mocy których mogą unie­
możliwić istnienie partji?!

To, co się dzieje w Tczewie, jest .niedo­
puszczalną -szykaną isamowolą

14 maja rozpoczął się proces w  Peter-
sburgu przeciw znanemu prowokatorowi Su­
kiennikowi, który od 1910 r- służył w ochra­
nie carskiej i z któńego winy setki naszych 
towarzyszów P. P- S-owców w okręgu Dą* 
brcrwieckim dostało się do więzień rosy)' 
skich. Sukiennik ostatnio pracował w P®' 
tersburgu, jako zarządzający rządowem* 
składami w porcie handlowym. Aresztowa­
no go już w zeszłym roku pod zarzutem s f  
stematycznych kradzieży.

W  fakcie tym nie to  jest dziwne, że Su­
kiennik kradł, bo po nikczemnym prowoka­
torze wszystkiego można było się spodzie 
wać, ale zwraca uwagę, że zajmował or, star 
nowisko rządowe w Rosji, w której tak po* 
ważny głos mają polscy komuniści; a  ci do­
brze muszą znać Sukiennika i gdyby chcdelk 
łatwo mogliby go zdemaskować Jeżeli te' 
go nie zrobiono, to widać mało jest synaps 
tyków wśród ludzi uczciwych rządu sowiec­
kiego który musi, przymknąwszy oczy o9 
brudną przeszłość panów Sukienników, szu­
kać sobie urzędników wśród..... prowokato'
row.

Sędziowie ń l  lytarai
i

W prezydjium sądu okręgowego karne­
go w Krakowie odbyło się losowanie 
dziów przysięgłych na kadencję czerwcowi

Losowanie odbyło się w obecności Pjy 
zesa sądu Pelca sso. dr. Markiewicza i 
baczka. prokuratora Brasona oraz aidw- 
R. Bogdaniego, który zastępował Izbę

3clv^
Głównymi sędziami przysięgłymi w y ^ ' 

sowani zostali: ,
Baklarz Feliks, właściciel domu " 

dlowego, Baranowski Franciszek, restaU* 
tor, Bednarski Franciszek, właśc. reak*^ 
ci, Berna! Józef, urzędnik Tow. wzaj. ulb®9* 
Bujańsłd Eiugenjusz. urzędnik Kasy ° szc2j ,  
dności, Chrostecki Franciszek, właśc. 
ności, Friedmann Józćf, urzędnik W’. 
Banku Związkowego, Kutowski W ̂  
sław, radca handlowy w P. T. H-, 
glueck Michał, właśc. realn., Jordan 
man, urzędnik Tow. wzai- ubezp., dr j  
rach Józef, wspóln. Spółki aut-,
Antoni, właśc. realn., Kostka Karol, 
nik Tow. wzaj. ubczp. w Krakowie Ky ., 
ski Roman, urzędnik Spółki faktur., 
rak Jan. urzędnik Banku -ludowegj. 
ski Jakób, agent drzewny, dr. Liban L ^  
właśc. fabryki, Łuczak Jędrzej, właśc. re. 
Łukiewic7 Tomasz, właśc. realln-, Molekj 
ciei, wicedyrektor Pol. Bartku ban.il-. ^  ‘ 4 
Stanisław, urzędnik Banku Towar., '  3 j ,  
fiński Józef, kupioc, Pawlita Teodor vr7^0f, 
nik Banku przemysłowego, Poper 
inżynier, Poznański Abraham, handel s 
Rakisz Szcziepan, budowniczy, Singer  ̂
zef, kupiec, Solecki Piotr, i n ż y n i e r ,  Stan ̂  

wicz Jan Ksawery, inżynier, Turski A 11 
urzędnik Banku Małopolskiego, W e,sS^ 0lf 
zef, dyrektor Banku MałopokkicgC" ^  
Wincenty, właśc. realności, Z ab ie lsk i • 
sław, urzędnik Małap. Tow. Rdlm., dr. 
czkowski Ludwik, urzędnik Banku ki*? 
wszecłm., Zaleski Stanisław, dyrektor - 
dyk. roln.
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Jako zastępcy wyiosotoam zostali:
. Chodurek Antoni, właśc. rea/ini-, Qbcf}*- 
*o Karoli, m ajster ślusarski, Gtóbaiuier Józef, 
kopiec. Jabłoński Tomasz, kafllatz, Marko­
wicz Salo, kupiec, Pichel WiŁhełm, wlapóllf- 

firmy, Pieprzyk Ludwik, właśc. neafei., 
^oświński Stanisław, właśc. realn., W oż­
niak Filip, złotnik w Krakowie,
. Z grona powyższych sędziów  przysię­
głych będzie w ylosow ana ław a przysięgłych 
^  rozpraw ę o za jśc ia  listopadow e, k tó ra  
Rozpocznie się 2 -go czerw ca h. r .

Drożyzna.
2 POWODU DROŻYZNY UBRAŃ I OBUWIA.

Handlujący konfekcją zawiadomili oddział 
* lichwą Kom. rządu, iż wobec drożyzny go­
dowych ubrań na rynku tutejszym wysyłają 
Oni do Wiednia specjalną delegację, która za­
kupi na miejscu konfekcję wiedeńską i spro­
wadzi ją, jako znacznie tańszą do Warsza-
* *  (b).

LICHWA MIĘSNA.
Wobec znacznego spadku hurtowych cen 

®ywej wagi trzody chlewnej na targowisku 
”raskim, które kształtowały się 15 maja od 
L800.000 do 2,400,000 mk. za kg. oraz nieebni- 
*«nia cennika zarówno przez rzeźników, jak i 
^ędliniarzy, władze administracyjne stolicy za­
sąd z iły  rewizję w  celu sporządzenia odpo­
wiednich protokułów i pociągnięcia winnych 
Oprawiania lichwy do odpwiedzialności. Rewi- 
*1® w tym kierunku odbywały się 15 maja i 

będą w ciągu dni następnych, (b).
MLEKO.

Kupcy nabiałowi z powodu chwilowego 
^^miejszenia się dowozu mleka usiłują pod­
mieść cenę mleka do 40 groszy za litr t. ,j. do 
^20 tys., gdy obowiązująca dotąd detaliczna 
Cena m leka wynosi 500,000 mk. (b).

OBNIŻENIE CENY CUKRU.
Począwszy od dnia dzisiejszego 16 b. m. 

c*ny cukru w sprzedaży miejskiej oraz skle- 
M i  spółdzielczych zostały obniżone z 1,11 zł. 
24 1 kg. kryształu do 1,9 i pół grosza. Przy 
s'Przedaży workowej ze 106,50 zł. za worek 
*00 kg. do  105 zł-, cukier kostkowy w detalu 
Wynosi 1,28 zł. 1 kg., worek 80 kg. — 96 zł,

OBNIŻENIE CENY CHLEBA.
W  przewidywaniu obniżenia ceny mąki 

Wydział Zaopatrywania, nie czekając na zniż­
kę, zmniejszył cenę chleba żytniego z mąki 
Poznańskiej 70 p t o c ., z  24 gr. za 1 kg. na  23 
i*., chleb zumąki 50 prac-— 31 gr., razowy — 
21 gr.

CO PODRAŻA PRODUKCJĘ.
Na odbytej w  min, skarbu naradzie przed- 

taWicieli przemysłu w  sprawie kredytu, jed- 
łln®yślnic stwierdzono, iż koszty produkcji 
Podraża od  10 do 30 proc. wysoka stopa pro- 
^ńtow a.

POSIEDZENIE KOMISJI RADY GOSPO­
DARCZEJ.

W nadchodzący poniedziałek 19 b. m. o 
*°dz. 11 rano w  sali konferencyjnej minister)um 
j^arbu odbędzie się posiedzenie wyłonionej z 

gospodarczej komisji do  spraw kosztów 
“ ^dukcji oraz spraw celnych.

WYWÓZ.
Na ostatniem posiedzeniu Gł. Urzędu przy­

wozu i wywozu uchwalono zezwolić na  wy- 
^óz: 35  wagonów słodu za opłatą wywozową 

52 złotych za 10  ton, 260 ton otrąb jęcz­
miennych i 150 ton otrąb owsianych oraz 295 

skór króliczych i zajęczych. Ustalono 
^Wnież kontyngens wywozowy wołów w wy­
m o śc i 1000  sztuk wołów (opasowych) wagi 

mniejszej niż 450 klg. (b).

Sprawy skarbowe
Podatek majątkowy.

, Do dn. 10  b. m. na poczet podatku mająt- 
°Wego wpłynęło do kas skarbowych 102  milj. 
*■ Pozostaje zatem do ściągnięcia w r. b. 231 

Zł.
Wpływy podatkowe.

, W  kwietniu r. b. z ważniejszych podatków 
.^pośrednich (gruntowego, przemysłowego, 

, ^chodowego i majątkowego), z opodatkowa- 
pośredniego, spirytusu, cukru, węgla i naf- 

y< z opłat stemplowych i monopoli wpłynęło 
j j ’5 milj. zł., gdy preliminarz wynosił 77,7 
*hilj.

Spłacanie długów zagranicznych.
Skarb państwa dotychczas spłacił 14 proc. 

pleżności za parowozy Baldwina, 40 proc. na- 
**»ości Amer. Czerw. Krzyżowi i 28 proc. dłu- 

'holenderskiego za zakupione w  r. 1919, ma­
c a ł y  odzieżowe. Nadto wykupiono kupo- 
^  pożyczki amerykańskiej za 2,112,158 do- 
4rów.

Złączenie banków państwowych.
Lj. W dn. 13-b. m. przyjęto w otsatecznej re- 
?*kcji S tatut państwowego Banku Gospodar­
s k a  KKrajowego, przewidujący fuzję Banku 
gajowego, Banku odbudowy j Zakładu kre- 
^ ° w e g o  miast małopolskich. Połączenie i 
yP^Poczęcie działalności pod nowym zarzą- 

nasląpiń. niebawem.

Ulgi podatkowe.
Z powodu informacji organu obszarników 

„Dnia Polsliego", iż rząd zgodzi się na 
prolongowanie do września w płaty podatków 
majątkowego i gruntowego

Ministerjum skarbu wyjaśnia:
W płata wszystkich prel iminowanych na r. 

b. podatków musi się odbywać w terminach 
przewidzianych w specjalnie opracowanym 
rozkładzie, który dostosowany jest do potrzeb 
finansowych Państwa i ma na celu zrównowa­
żenie budżetów poszczególnych miesięcy. Mo­
że być jedynie mowa o indywidualnych ulgach 
dla poszczególnych płatników, którzy znaleźli­
by się w wyjątkowo trudnem położeniu, a  bez- 
bezwzględna egzekucja należności podatko­
wych mogłaby spowodować ruinę —■ war­
sztatów pracy.

OSZCZĘDZAĆ BANKNOTY ZŁOTOWE!
Otrzymujemy następujący komunikat:
Niewłaściwe obchodzenie się szerokich 

warstw publiczności z banknotami powoduje 
przedwczesne zużycie i konieczność stosunko­
wo szybkiego wycofania ich z obiegu. Zale­
dwie kilka dni minęło od czasu puszczenia 
banknotów złotowych w  obieg, a  już poważna 
część destruktów przedłożonych do wymiany 
kasom Banku Polskiego wykazuje uszkodzenia, 
powstałe nie z normalnego zużycia bankno­
tów, lecz z niewłaściwego obchodzenia się nie­
mi. Banknoty te bywają przetłuszczone, za­
nieczyszczone farbą, przedrukowane i t. p., a 
nie rzadko zachodzi uzasadnienie podejrzenia, 
że banknoty zostały rozmyślnie uszkodzone.

Aby przyzwyczaić społeczeństwo do w ła­
ściwego obchodzenia się z banknotami i bodaj 
w  części pokryć olbrzymie koszty druku bank­
notów, wykonanych zagranicą, Bank Polski po­
stanowił za  wymianę banknotów uszkodzo­
nych w sposób wyżej wskazany, potrącać kosz­
ty zwrotu fabrykacji według następujących 
norm:
Za wymianę banknotu po z. 500 t 100—50 gr. 
Za wymianę banknotu po z. 50 i 20—30gr. 
Za wymianę banknotu po z. 10  i 5— 2 0  gr.

Do pobierania kosztów uprawnione są je­
dynie oddziały Banku Polskiego.

V
Jest to jednak niebezpieczny środek, za­

chodzi bowiem obawa, że kupcy i t. d. pójdą 
za tym przykładem i będą szykanowali pu­
bliczność przy przyjmowaniu peiniędzy.

A przytem — kto dał Bankowi prawo do 
takich potrącań, będących karą administracyj­
ną? Jest to samowola, która nie może być 
tolerowana. Niech Bank pamięta, że nie jest 
władzą policyjną, tylko instytucją gospodarczą.

Związki Polskiej IM zieiy Socjolisipej 
(szkół M i d i ) . .

Otrzymujemy nast. konrunkat:
Młodzież inteligencka, rekrutująca się w 

przeważającej swej części z warstw, drobno - 
mieszczańsko - burżuazyjnych, stanowi w naj­
szerszych swych masach, pod wpływem środo­
wiska w jakiem w yrasta — element społecznie 
reakcyjny.

Młodzieńcza jednak wrażliwość na ucisk 
nędzę, młodzieńcza świeżość umysłu — pro­
wadzi niejednego z nas, poprzez mozolną pra­
cę krytyczną, do wyzwolenia się z pod wpły­
wów burżuazyjnych, do zajęcia stanowiska so­
cjalistycznego,

Tych właśnie pragniemy zgrupować w  na­
szych szeregach. Pragniemy im dać jaknaj- 
gruntowniejszą znajomość życia społecznego, 
jego rozwoju i działających w nim sił dziejo­
wych. Nie na marzycieli i utopistów wyro­
snąć chcemy, ale na świadomych bojwników 
o nowy ustrój społeczny, którego gwarancję 
odnajdujemy nie w naszych pragnieniach, lecz 
w zrozumieniu konieczności dziejowych.

Wojna światowa, podrywając fundamenty 
kapitalizmu, z całą jaskrawością uwidoczniła 
jego bezsilność gospodarczą, nieodłączny od 
niego wyzysk i krzywdę miljonów robotni­
czych twórców wszelkich ekonomicznych war­
tości Obok tego, realizując w  pewnej mierze 
postulat samostanowienia narodów, daje moż­
ność proletariatowi, w  szczególności polskie­
mu, prowadzenia igalki o Socjalizm na grun­
cie odrębnej państwowości.

Wojna światowa, uwypuklając ohydę pa­
nowania burżuazji i kapitału — przyniosła 
dążnościom rewolucyjnym nową, nieprzezwy­
ciężoną siłę.

Rozumiemy dokładnie, iż dzień całkowite­
go zwycięstwa Socjalizmu w chwili obecnej 
nie jest bliski — niemniej jednak grupuje­
my ęię pod Czerwonym Sztandarem, ożywie­
ni dążeniem realizacji idei socjalistycznej.

•Potęgą społeczną, k tóra ją wciela w życie 
jest robotnik, dziś przedmiot najbrutalniejsze- 
go wyzysku klas posiadających. W gronie 
walczących z destrukcyjnym wpływem ustro­
ju kapitalistycznego — nas zbraknąć nie może.

Zadaniem naszem stać się cząstką tych sił, 
które będą budowały potężny gmach Sprawie­
dliwości.

By godnie spełnić swą rolę skupiamy się 
w wytężonej pracy nad sobą, nad naszym in te­
lektem  i charakterem.

Tylko ciągły wysiłek samo wy ch owawczy, 
pozwoli nam w przyszłości na .planową i o- 
wocną działalność w ramach ruchu robotnicze­
go, '■ ••••'*

Stają jednak przed nam i i zadania bezpo­
średnie, zadania, których odkładać nie może­
my.

Obowiązkiem naszym nie zapominać o 
reszcie młodzieży. To co sami już zdobyliś­
my —7 winniśmy przekazać innym. Przez jak- 
najżywszy udział w  życiu ogólno - uczniow- 
skiem, przez tworzenie luźnych kół samo­
kształceniowych, przez odpowiednie wystą­
pienia na gruncie samopomocy, podjąć musi­
my walkę o demokratyzm, walkę z klerykal- 
no - burżuazyjnym wpływem na młodzież, z 
wpływem szkoły, kościoła i środowiska domo­
wego.

Już dziś przekonania nasze musimy ma­
nifestować w czynie. Idziemy w  życie mając' 
za sobą długoletnią tradycję P. P. S. i pierw­
szej robotniczej organizacji „Proletariatu",

„Wyjaśnienia".
Za pośrednictwem Pata władze rządowe 

usiłują „prostować" dwie podane przez nas 
wczoraj wiadomości. Pierwsze „sprostowa­
nie" nie prostujące i „wyjaśnienie" nie wyja­
śniające dotyczy 14-godzinnego dnia roboczego 
(12  godzin pracy i 2  godziny przerwy) w od­
dziale pocztowo - celnym w Warszawie. „Gen.. 
Dyr. poczt i telegrafów wyjaśnia, iż wiado­
mość jest nieścisła". Poczem — żadnej nie­
ścisłości nie wykazuje się, przeciwnie potwier­
dza się naszą informację. Tłómaczenie, że 
przedłużenie czasu pracy „oparte jest na do­
browolnej umowie”, budzi tylko uśmiech po­
litowania, znamy bowiem tę .dobrowolność". 
A sam fakt takiego przedłużenia dnia robo­
czego —- i to na cały szereg tygodni — jest 
oburzającym skandalem. „Urzędnicy, przy­
dzieleni do tej pracy a odznaczający się spe­
cjalną pilnością, otrzymali specjalną remnne- 
rację". A  za dodatkowe godziny nie wszyscy 
urzędnicy otrzymali wynagrodzenie, lecz tylko 
„odznaczający się specjalną pilnością". Sło­
wem piekielny poprostu wyzysk. Ładnie za­
powiada się poczta jako „odrębne przedsię­
biorstwo" pod rządami p. Moszczyńskiego!

Druga odpowiedź dotyczy „ukazu" na­
czelnika warsztatów kolejowych w Bydgosz­
czy, wprowadzającego przymus udziału w uro­
czystościach 3 -iomajowych. Mn- kolei w  od­
powiedzi „wyjaśnia", że „w dn. 3 maja praco­
wnicy kolejowi zwolnieni są od pracy, jako w 
dzień święta narodowego, celem umożliwienia 
wzięcia przez nich udziału w uroczystościach 
narodowych". Więc p. naczelnik — miał ra ­
cję. „Wyjaśnienie" ministerjum kolei — kto 
tam pisze takie brednie? — wyjaśnia tylko 
barbarzyński sposób myślenia tych panów. 
Święto narodowe, jak każde urzędowe święto, 
obowiązuje tylko do zaprzestania prący. Ale 
wara różnym naczelnikom kolejowym dyspo­
nować, co pracownik ma robić w  niedzielę lub

3-go maja! Poza warszt atem, poza koleją taki
pan nie jest zwierzchnikiem i nie ma nic do 
gadania robotnikom. Jeżeli min. kolei po-] 
chwała takie naruszenie wolności osobistej' 
pracownika, to wystawia sobie b. smutne 
świadectwo. Wobec tego — jakąż ma wartość, 
zapewnienie, że min. przeprowadzi „ścisłe do­
chodzenie co do gróźb redukcji" w  razie nie- 
brania udziału w pochodzie 3-io-majowym.

W odpowiedzi na interpelację posłów 
tow. Z. Piotrowskiego i B. Ziemięckiego w 
sprawie nietaktownego zachowania się sędzie­
go sądu okręgowego w Łodzi p. A. Illinicza 
wobec obrońców — p. minister sprawiedliwo­
ści oświadcza, że istotnie sędzia Minicz na 
posiedzeniu sądowem 29 stycznia b. r. zawo­
łał: „proszę milczeć, jak sąd mówi" — przez 
co spowodował solidarne wystąpienie adwo­
katów w obronie swego kolegi.

Przeciwko sędziemu I. wytoczono docho­
dzenie dyseplinarae i sąd apelacyjny w War­
szawie udzielił sędz. I. nagany, uważając, że ! 
przez podobne powiedzenie sędzia uchybił 
nietylko spełnieniu swych obowiązków, ale i 
godności sprawowanego urzędu sędziowskiego.

Dowiadujemy się, że sędzia Illinicz oprócz 
nagany — otrzymał dłuższy urlop.

Przeciw bezprawnemu zakazowi przez, 
policję w Chojnicach i magistrat w Tczewie n a  
Pomorzu urządzenia manifestacji P. P. S. w \ 
dniu 1 maja 1923 r. — wniósł tow. pos. Z. P io-. 
trowski interpelację w Sejmie dnia 14 maja 
1923 r„ Onegdaj t. j. 14 maja 1924 r. otrzymał 
interpelant odpowiedź od p. ministra spraw  
wewnętrznych.

P. minister powołuje się na pruską usta­
wę z dn. 19 kwietnia 1908 t .  i usprawiedliwia' 
policję w  Chojnicach że jej zakaz był uspra- 1 
wiedliwiony obawą „zakłócenia spokoju i po­
rządku publicznego zwłaszcza wobec faktu, że 
właśnie w tym czasie odbywały się w Choj­
nicach... misje katolickie".

W  Tczewie wobec udzielenia pozwolenia 
w  ostatniej chwili, a zakazu zabawy — ludzie 
nie mogli dowiedzieć się o wiecu i dlatego 
nie przybyli.

Celem szykanowania organizacji P. P. S.' 
z lamusa b. zaborców wyciąga się ustawy po­
licyjne, na które p. minister Rzeczypospolitej 
Polskiej powołuje się, aby policję usprawiedli­
wiać, zamiast pouczyć ją, że winna stosować 
się do Konstytucji polskiej

Napiętnować należy z całą siłą lekcewa­
żenie interpelacji, kiedy zamiast w  okresie b - 
tygodniowym — rząd odpowiada po roku!

Obrady
Sesja pierwsza

Senatu*
Posiedzenie 06.

Ochrona pracy kobiet i młodzieży.
Na wczorajszem posiedzeniu Senatu zała­

twiono sprawę przyjętej przez Sejm „ustawy 
o pracy młodocianych i kobiet", k tóra w ko­
misji prawniczej senatu otrzymała tytuł „usta­
wa o pracy zarobkowej młodzieży i kobiet*, 
Komisje senackie wniosły do projektu popraw­
ki. Wyłączono przędęwszystkiem z  pod opie­
ki prawo pracy uczniów i terminatorów, wzy­
wając Rząd, aby wniósł w tej sprawie osob­
ną ustawę. Wysunięto nadto żądanie wyłą­
czenia z  pod’ działania ustawy pracy biurowej, 
aby... nie pogarszać położenia wielu kobiet, 
zmuszonych zarabiać dodatkowo w godzinach 
wieczorowych. Zaproponowano wreszcie ob­
niżenie kar dla przedsiębiorców za niestoso­
wanie ustawy. Dalej niż Sejm, poszedł Senat 
w  ochronie położnic, które mają prawo przer­
wać pracę, złożywszy świadectwo lekarskie, 
że porodu może się spodziewać za 6  tygodni.

W dyskusji nad tą  ustawą zabrał głos tow. 
nasz sen. Prauss, który bronił ochrony także 
w zakresie biurowości. Podobnie popierał 
tekst sejmowy w innych artykułach, przema­
wiając przeciw zniżaniu kar na przedsiębior­
ców za łamanie ustawy, bo trzeba wpoić w 
społeczeństwo przekonanie, że praca młodzie­
ży i kobiet powinna być chroniona. Opono­
wał również przeciwp poprawce w sprawie 
nauki dokształcającej, bo ta  poprawka jest zu­
pełnie zbyteczna.

Po krótkich przemówieniach sprawozdaw­
ców ks. Albrechta i . Balińskiego p rz y ję to  
wszystkie wnioski komisji.

Następnie Senat dokończył dyskusji nad

ustawą o uwłaszczeniu czynszowników! i  
dzierżawców na wschodzie.

Imieniem ludności kresowej przemawia­
ła sen. Lewczanowska, wnosząc poprawkę, aby 
z pod działania ustawy wyłączeni byli tylko 
ci, którzy mocą ostatecznego wyroku sądo­
wego skazani zo-.tau -.’a wrogi stosunek do 
państwa.

Sen. Krzyżanowski namiętnie polemizo­
wał z onegdajszym referentem tej ustawy sen. 
Smólskim. Również sen. Nowicki ostro za­
atakował referenta za niewłaściwy ton refe­
ratu, ironizujący stanowisko Sejmu i  piętnują­
cy przeciwników poprawek senackich jako  
zdrajców w celu wywarcia presji na chwiej­
nych senatorach.

W obronie senatora chadeckiego i  po­
gromcy Sejmu stanął marszałek Trąmpczyń- 
ski a i sam p. SmÓlski tłomaczył napastliwy 
ton „nastrojem" i poglądem.

Ustawę w rezultacie przyjęto z  .popraw­
kami większości komisji.

Poza porządkiem dziennym sen. Thullie 
wniósł interpelację w sprawie „udziału niektó-.' 
rych urzędników w pochodzie komunistycz­
nym". Dotyczy to wybitnego uczonego p. Ta­
deusza Szturm de Sirema, urzędnika min. 
skarbu, który jako przypadkowy widz został 
przez policję aresztowany i niezwłocznie zwol­
niony! „Święta Tulia", jak nazywają we Lwo­
wie starego klerykała, mogła b y  się nie wy­
rywać z takiemi interpelacjami.

Następne posiedzenie Senatu odbędzie się 
w  przyszłą środę.

Kronika 
parlamentarna.

Z KOMISJI ADMINISTRACYJNEJ.
Samorząd w$ejskL

W  sprawie samorządu wiejskiego zabrał głos 
tow. poseł Jaworowski!

W sprawie wielkiego sporu, czy lepszy jest 
typ gminy zbiorowej, czy f. zw małej, można przy­
toczyć tyleż argumentów za, co * przeciwko każde j, 
Dla poparcia każdego* typu gminy można, również 
powołać sięńa *autorytbty. lMożna'-sndkazać przy­

kłady doskonałego funkcjonowania gminy ttatk. 
jednego, jak i drugiego typu. Np. w Niemczech 
marny fca wschodzie gminę małą, na zachodzie! w 
prowincjach nadreóskich — gminę zbiorową.

Obydwa typy, równouprawnione funkcjonują 
doskonale. ' ■

(Mówca osobiście przychyla *się do uznawania 
za bardziej dodatnią gminy zbiorowej ze względu, 
na to, że więcej zadań samorządowych może być] 
kia nią włożonych.

Ze względu jednak, że w  (Polsce istnieją oby-' 
idwa typy: gmina mała — w  Galicji i Poznańskiem 
oraz zbiorowa — w b eahorże rosyjskim, mamci 
uważa -za celnwis poparcie .rozstrzygnięcia-istnie-
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jącego w  projekcie ustaw y  ii dającego możność 
utrzym ania obydw u typów  gminy.

Przecbodlząc do szczegółów  ustaw y  tow . J a ­
w orow ski charak teryzu je  p ro jek t rządow y, ja to  
.zdążający d o  w prow adzenia w gminie ustrojU| 
k tó ry  mówca nazyw a „w ójtow skim  z tego .powo­
du. że c a ła  (faktyczna w ładza spoczyw ałaby  w rę­
k u  w ójta, ‘samorząd) zaś 'byłby jedynie cieniem .

P o n iew aż  p ro jek t u staw y  wymaga izatw ierdze- 
u ia  w ójta ,przez w ładzę nadzo rczą  w ójt m u 
•siałby być  m ężem  zaufania, s ta ro sty , jako  przew o 
eiczącego  W ydziału pow iatow ego.

W ójt wedłulg p ro jek tu  ustaw y  przew odniczy 
.Radzie Gminnej,, stanow i jako j e d n o s t k a  -Zarząd 
Gminy, zaw iesza uchw ały  R ady-G m innej, m a prar  
woi p rzeciw ko  tyra ucWwałom odw ołać się d o  R a ­
dy  N adzorczej. W obec tak  sze ro k ich  a trybu tów , 
•samorząd w obec wójta- j e s t  n ik łym  cieniem , w brew  
artyku łow i 3 K onstytucji, m ów iącem u o szerokim
sam orządzie .

(Mówca w ypow iada-'s ię  więc za popraw kam i, 
k tó re b y  dały  z jednej s tro p y  .samorząd) fak tyczny  
gm inie, z-d rug ie j —  ograniczając n iesłuszne, zby t 
sze ro k ie  p rerogatyw y  w ładzy n adzo rcze j jed­
nocześnie w prow adzały  do  ustaw y dem okra­
tyczne zasady. A  więc iza oparciem  ustaw  o 
5 -przym iotnikow e prawo, w yborcze  .z, cenzusem  
zam ieszkania 6-mi.esięcznym, a n ie  rocznym , jak 
W projekcie (projekt przew iduje plurałne g loso­
wanie), za usunięciem  .subiektyw nej oceny człon- 

k 'o stw a gminnego, za trzech le tn ią  kad en c ją  R a ­
d y  G m innej, za kolektyw nym i zarządem  gminfrym, 
za ograniczeniem  kompetencji) w ładzy  nadzorczej 
przez zniesienie zatw ierdzan ia  izarządu. gminłtego 
oraz budżetu, gminy, w uchw ałach zaś (Ra'dy Gmi'n- 
incj, w ym agających za tw ierdzen ia  rad y  nad'zor- 
rczeń— w prow adzania-'term inu. 'Po,zatem mówca 
poruslzył dużo szczegółowych' b rak ó w  u-stawy* 
.któreby 'prow adziły  do w ypaczenia życia sam o rzą ­
dow ego. -Dobre funkcjonow anie sam orządu  w y­
maga w ysokiego poziom u' rozw oju  ludności, z 
drugiej jednak  s tro n y  d ob ra  ustawa- pom aga ido 
podn iesien ia  typu życia  sam orządow ego 

* (Mówca odczytał zasadnicze popraw ki.
Posłow ie  W a.leron ifWyzw.) i  E rdm an fP iastj 

zwaTctzali ty p  gminy zbiorowej, poniew aż gmina 
m ała  tąpiej kosztu je

Pos. K ozłow sk i (Z.lJN.) zapow iedział szereg  
popraw ek, zdążających dó uw stecznienia  sam o­
rządu, ograniczenia jego sam odzielności i dem o­
k ra ty c z n e j podstaw y  w yborczej.

Z K O M ISJI BUDŻETOW EJ.
Sejmowa Komisja Budżetowa obradow ała wczo­

ra j pod przewodnictwem posła Gruszki- R eferat o 
budżecie A in istcrjum  (Reform, Rolnych w ygłosił p o ­
seł Ostrowski (P. S.. L .j, poczerń K om isja ca ły  bur 
dżet p rz y ję li  ze zmianami w myśl’ wniosku refe­
renta.

W  dalszym ciągu posiedzenia Kotmrsja’ załaltjwi- 
ła  w  trzeciem  czytan iu  budże t Mimster.jum P racy  I 
O pieki S połeczne j oraz b u d że t iMinister.jnmi Z dro­
wia, wreszcie przyjęła rów nież w trzeciem  czytaniu 
buidżet Najwyższej Izby K ontroli Państw a beiz żad­
nych zm ian w raz z  szeregiem rezolucji, w zyw ają­
cych Najwyższą Izbę - K ontroli Państw a, -ażeby w 
razach w ykrycia przy rew ir j i niekorzystnych dila 
Skarbu Państw a faktów i nadużyć niezwłocznie o 
tern kom unikowała Sejmowi, jak  rów nież o  braku 
lub  niew ystarczającej odpow iedzi zie strony dlamer 
go  M inisterjum ; ażeby  do czasu u-cbwafenia now ej 
ustaw y o K ontroli Państw a w w ypadkach, tóady 
żądanie Kontroli. (Pańdtwa zostaje b e z  załatwienia! 
przez R ząd dłużej niż 3 miesiące koirnunilkawała o 
tem  Sejmowi, Uchwalono również rezolucję, w zy­
w ającą Rząd, ażeby now elizacja dotychczas obow ią­
zującej ustawy o  Najwyższej Izbfe K ontroli P ań­
stw a by ła  wynikiem poT zumienia z N. I. K, P , z 
zachowaniem poniżej wyłuszczooych zasaidi, z k tó ­
rych przedewszys tki ein wymienić należy zasaidę, w 
m yśl k tórej nom inacja Pyeześa Najwyższej Izby 
K ontroli Państw a -następuje bezpośrednio przez P re ­
zydenta Rzeczypospolitej ,a nie tale, ja k  (dotych­
czas n a  przedstaw ienie R ady  Ministrów, oraz zasa­
dę, przyznającą .członkom Najwyższej Izby K ontro­
li Pańsito^i, przyw ileje i uposażenie sędziowskie.

N astępne poisiadizenie -dziś. Na porządku dzicn. 
nym b u d że t Ministerjumi Skarbu. ./

K O M ISJA  ROLNA I DROŻYZNIANA.
N,a wrzorajsiziem posiedzeniu komisji M inister 

Rolnictw a odczytał dek larac ję  w  odpowiedzi .na, z a ­
pytanie członków K omisji w której zaznaczył, że 
rząd w  ptedityce) rolnletj jest przeciwnikiem jak ie j­
kolwiek bądź reglam entacji, poczem K om isja ro łna 
została odłożona do 21-go maja, wobec .nieprzyby­
cia  na .posiedzenie referenta.

szereg wniosków), które (przeJdłożotno rządo­
w i do rozpatrzenia.

A K C JA  OSZCZĘDNOŚCIOWA RZĄDU.
Roizpoczęta przed ptam dniami, konf eT.eoioj a  osz­

czędnościową wczoraj w  gmachu pnezydljpm rady  
ministrów  .roizpaltrywiała wnioski, tyczące się min,. 
wyznań reLigijnych j .oświecenia publicznego. Kon­
ferencja rozpatryw ała spraw ę zmniejszenia ilości 
wydfeiiałów w  mita. W, R , i O. P . i  inne.

Konferenfcji przewodniczył p rem jer G rabski.

W  SPRAW IE ZWROTU M IEN IA  POLSKIEGO.

Dochodzą wieśdi), ż g  bogate zbiory zieiniikptwie, 
przechowywane w Puław skim  Instytucie Nauko­
wym G ospodarstw a W iejskiego, ia będące w łasnością 
rosyjskiego profesora Zingera, m ają  być we wrze­
śniu r, b. w ydane rządow i sowieckiemu d la  dorę­
czenia właścicielowi^ Jednocześnie zbiory bo tani­
czne po&kie, wywiezione iprzeiz rz ą d  rosy jsk i iz Li­
ceum Krzemienieckiego i U niw ersytetu W ileńskie­
go, w  szczególności nieocenionej w artości zielłniiiki 
B asseta i G iliberta, pozostają wciąż w  R osji w  K i­
jowie i niile słychać nic o  ich .zwrocie. Nie miajmy 
zam iaru przywła^zozać sobie właisawścł rosyjskiej, 
ale n iechże nam  oddadzą to ,  co  niesłusznie by ło  za­
brane. W ładze polskie powinny w strzym ać dkslpe- 
djowanio zielników z Puław , zanlto nie w rócą do 
Polski zielniki B essera i G Bib er ta.

GEN. SIKORSKI W  BYDGOSZCZY.

W  dln. 14 b. m. p. m inister spraw  wojskowych 
wraz z ca łą  grupą inspekcyjną przeprow adził do­
k ładny przegląd garnizonu wojskowego w  Bydgosz- 
czy.

M INISTER KOLEI W KRAKOW IE.
W czoraj rano  przybył do  K rakow a z  W arsza­

wy p, minister kolei żelaznych Tyszka w tow arzy­
stwie urzędników  Milnisterjialnych.

IJ M INISTRA ROLNICTW A.
W czoraj p. minfeter rolnictwa- St. Janackir -przy­

ją ł dtełiegajcję ccątrałnego zw iązku kó łek  rolniczych. 
Omawianie były sprawy subsydiów dlla dośw iadczal­
nictwa zarazy płucnej, organizacji ma kresach, o r­
ganizacji rolniczych w Małopotlscie ii stypendium  im, 
RockefelWera. Nasltępmie p. m inister p rzy jął raidcę 
hanidlowęgo poselstwa niem ieckiego w  spraw ie wwou 
zu ziemniaków do  sadzenia W pasie nadgranicznym .

Z po-wodu braku miejsca i  spóźnionej pory 
zmuszeni jesteśmy odłożyć do następnego nu­
meru: Notę p. Cziczerina do Rządu polskiego 
w sprawie mniejszości narodowych w  Polsce^ i 
odpowiedź min. Zamoyskiego w tej sprawie 
(tę ostatnią PAT przysłał dopiero o godz. 2 m. 
25 w  nocy). Red. „Rob.“.

P<® mnpfe«w»acfi w e  F fa ise ji.
SYTUACJA POLITYCZNA.

Paryż, 15 maja. (PAT). Rozwiązanie 
kryzysu rządowego we Francji, jak wiado­
mo, nastąpi dopiero po odbyciu się  kongre­
su partji socjalistycznej, na 'którym zostanie 
rozstrzygnięta sprawa wzięcia lub n ie w zię­
cia udziału w  rządzie przez socjalistów. 
Wśród wybitnych przywódców socjalisty­
cznych Leon Blum broni stanowiska nie- 
wstępcWania socjalistów do nowego gabine­
tu, podczas gdy Paweł Boncour broni sta­
nowiska przeciwnego. W  kołach politycz­
nych Paryża1 twierdzą, że Poincare w  roz­
mowie z prezydentem republiki wskazał na 
Herriota j ako na swego domniemanego na­
stępcę. Prezydent republiki, przed powie­
rzeniem Herriotowi misji utworzenia gabi­
netu;, postawi mu pewne określone warun­
ki, w  razie zaś nieprzyjęcia ich, misję utwo­
rzenia gabinetu miałby podobno powierzyć 
Briatidcwi. Akcja kół lewicowych w  kierun­
ku obalenia Milleranda ma posiłkować się 
podobno taką taktyką, że wszyscy przywód- 

,cy  lewicy, wzywani kolejno prziez Miłleran- 
da do utworzenia gabinetu i przyjęcia przy- 
tem pewnych określonych warunków, mieli­
by te warunki odrzucić. To miałoby zmusić 
prezydenta republiki do ustąpienia.

PRZED UTWORZENIEM NOWEGO  
RZĄDU.

Paryż, 15 maja. (PAT.). W  kuluarach 
parlamentu panuje zapatrywanie, że Her- 
riot obejmie tylko przewodnictwo w  no­
wym gabinecie; Briarida wymieniają, jako 
kandydata na stanowisko ministra spraw 
zagranicznych, a M essime —  na stanowi­
sko ministra wojny. O’ ileby socjaliści w e­
szli w  skład  rfządu, to osobami, któreby re­
prezentowały to (stronnictwo byłyby praw­
dopodobnie Bon-court, Blum, Renaiudel, te­
kę zaś skarbu objąłby Aviol.
SPOTKANIE MACDONALDA Z PREM- 

JEREM FRANCUSKIM.
Londyn, 15 maja. (PAT). „Daily Tele­

graph” uważa, że spotkanie Mac Donalda z  
nowym francuskim premjer-em nastąpi naj­
wcześniej za jakieś 3 —  4 tygodnie. 

ZAMKNIĘCIE DZIENNIKA.
P aryż, 15 maja. (PAT.). „Echo Natio­

nal”, organ Clemenceau, przestaje wycho­
dzić .jutro, jednakże dyrektor tego dzienni­
ka, Tardieu, który przepadł w  wyborach, 
zaprzecza pogłoskom o swoim wyjeździe 
do S t .  Zjednoczonych,

fBaeądl P ra cy .
KONFERENCJA ANGIELSKO - R 0 5 Y J -

f SKA.
Londyn, 15 mają. (PAT). W  dniu dzi­

siejszym odbyło się  tu w  Mini. spraw za­
granicznych plenarne posiedzenie konferen­
cji angielsko - sowieckiej. N a konferencji 
przestudjowano pracę dokonaną przez po- 
szczegótfoe komitety. W edług oficjalnego 
komunikatu o  tej konferencji, sprawozdanie 
przedstawione przez trezci komitet ziostało 
przez konferencję przyjęte. W  dalszym cią­
gu konferencja zajmowała się między inne-* 
mi sprawą odszkodowania za straty oraz

krzywdy, jakich doznali poddani alngielslcy, 
przebywający w  Rosji od czasu rewolucji. 

O UPAŃSTW OW IENIE PRZEDSIĘ­
BIORSTW  GÓRNICZYCH.

Londyn, 15 maja. (PAT). Członek La­
bour Party George Hall złożył w  izbie gmin 
wniosek, domagający się upaństwowienia 
przedsiębiorstw górniczych.

OBRADY GABINETU.
Londyn, 15 maja. (PAT). W edług do­

niesienia „Timesa” gabinet angielski zajmo­
w ał się wczoraj przed południem kwiestją 
poilityki zagranicznej.

Z a t a r g  i*osyfske»aii© f!ii© ckia

Kronika polityczna*
POGŁOSKI.

W czorajsza Dwugroszówka podała 
z kuluarów sejmowych pogłoskę o mającej 
nastąpić zmianie na stanowiskach min. 
spraw wewn. i spraw zagr. Min. spraw  
wewn. ma być mianowany p. Thugutt, za­
granicznych —  p. Aleksander Skrzyński.

P. Thugutt stanowczo pogłosce 'zaprze­
czył. Co się tyczy urzędu min. s.praw zagr., 
to p. Zamoyski cddawna już domaga się 
dymisji i jest nadzieja, że wkrótce rzeczy­
wiście ustąpi.

LUSTRACJA WIĘZIEŃ.
Wczoraj członkowie specjalnej komi­

sji sejmowej odbyli lustrację więzienia Mo­
kotowskiego. Dzisiaj komisja wyjeżdża na 
lustrację więzienia w  Białymstoku. 

PAŃSTW OW A R A D A  NAFTOW A.
D nia'14 b. m. Odbyło się w Minister)urn 

Przemysł^ i Handlu czwarte posiedzenie 
Państwowej Rady Naftowej, na którem 
w y g ł o s z o n o  szereg referatów i' uchwalono

ŻĄDANIA ROSYJSKIE.
Berlin, 15 maja. (PA T). Między po-« 

słem niemieckim w  Moskwie Brockdorff- 
Rantzauem  a Litwinowem odbyły się w o- 
statnich dniach narady. Żądania rosyjskie 
zostały ujęte w  notę, która dziś przedsta­
wiona zostanie rządowi, niemieckiemu. Żą­
dania rosyjskie są następujące: wyrażenie 
przez rząd Rzeszy ubolewania z powodu za­
chowania się policji, uznania eksterytorjal-

rcści reprezentacji handlowej zgodnie z u~ 
kładłem z malja 1921 r., co  ma być gwaran­
cją -przeciw powtórzeniu s ię  zajść z dnia 3
maja r. b., ukaranie inicjatorów i kierowni­
ków rewizji i wreszcie odszkodowanie za 
szkody. Żądania rządu rosyjskiego są obe­
cnie przedmiotem żywej wymiany zdań m ię­
dzy rosyjskim pełnomocnikiem w  Berlinie 
Gradowskim i ministrem spraw zagranicz­
nych Stresemannem.

NACJONALIŚCI PRZECIW RZĄDOWI.
Berlin, 15 maja;. (PAT). Prasa prawi­

cowa domaga się niezwłocznej dymisji ga­
binetu M arx -  Stresemann i w zywa obecny 
rząd aby nie przystępował do żadnych ro­
kowań, czy to pośrednich, czy bezpośred­
nich a dotyczących raportu rzeczoznaw­
ców.
O FEDERACJE PA R TJI BURŻUAZYJ- 

' NYCH.
Berlin, 15 maja. (PAT). Partja ludo­

wa aprobuje stanowisko rządu w stosunku 
do sprawozdania rzeczoznawców, proponu­
jąc utworzenie narodowej federacji w szyst­
kich party j burżuazyjnych-
DRZFMYSŁOWCY A SPRAW OZDANIE  

RZECZOZNAWCÓW.
Berlin, 15 maja, (PA T). Dzienniki do­

noszą: Na odbytem wczoraj w  Berlinie po­
siedzeniu związku niemieckich przemysło­
wców Rzeszy grupa przemysłów, ów. która 
wypowiedziała się za planem rzeczoznaw­
ców oderwała się od związku i postanowiła 
utworzyć samodzielne niemieckie zjedno­
czenie przemysłowców- Grupa ta .zamierza 
przed zebraniem się parlamentu zwołać do

Berlina zebranie, na którem zajmie stano­
wisko w  sprawie planu rzeczoznawców,

ROKOW ANIA W  SPRAW IE STRAJKU  
W  ZAGŁ. RUHRY.

' Berlin, 15 maja. (PAT). „Vossische 
Zeitung” donosi, że rokowania niemieckie­
go ministerjum pracy w  sprawie zakończe­
nia strajku na obszarze Ruhry trwały wczo­
raj do godz. 8-ej wlecz, i miały przebieg za­
dowalający. Rokowania będą dziś konty­
nuowane.

STRAJK N A  ŚLĄSKU OPOLSKIM.

Bytom , 15 -maja. (PAT). Strajk na 
Śląsku Opolskim zaostrza się w dalszym  
ciągu. W  godzinach popołudniowych przy­
łączyły się do strajku wielkie zakłady m e­
talurgiczne w  Borsigw-erke i w Zawadzkiem.

ZAMACH N A  KOLEJ.
Bytom , 15 ma ja. (PAT)- Na linji kole­

jowej Borsigwerk - Pyskowice w  Opolskim 
r.a kilometrze 71.8 podłożono wczoraj w  no­
cy w 2 miejscach pod podkłady kolejowe na­
boje dynamitowe. Siła wybuchu strzaskała 
nodkłady i uszkodziła tor. Równocześnie

przecięto 11 drutów sygnałowych. Dziętei 
wykryciu zamachu uniknięto katastrofy ko­
lejowej,

Po w i t a l i  W
PRZED USTĄPIENIEM  RZĄDU.
Londyn, 15 maja. (PAT). W edług do­

niesień „Timesa" gabinet japoński ustąpi 
dopiero po zakończeniu uroczystości w esel­
nych następcy tronu. Jako kandydat nai 
•stanowisko premjera wymieniany jest Kato.

itaijiiiwa H i  l im P
R zym , 15 maja. (PA T). Na Kapitolu 

otwarto dzisiaj w  obecności króla, Mussotli- 
niego, ministrów i  członków  korpusu dyplo­
matycznego międzynarodową konferencję 
emigracyjną, w której biorą .udział delegaci 
59 państw. Mussolini wygłosił przemówie­
nie, w którem życzył konferencji pomyśl­
nych wyników pracy.

Pedróże Bena.
Biało gród, 15 maja. (PA T). Po konfe­

rencji z ministrem Ninczicziem dr. Benesz 
odjedzie dziś wieczorem do Rzymu i najdaę 
lej jutro wieczorem odbędzie pierwszą kon­
ferencję z Musdlinim.

W YW IAD Z BENESZEM.
Białogród, 15 maja. (PAT). Tutejsza 

„Politika” ogłasza wywiad z  dr. Beneszem, 
który oświadczył, że  rozmowy, jakie pro­
wadził z jugosłowiańskim ministrem spraw  
zagr. Nincziczem dotyczyły ważniejszych  
wypadków, jakie miały miejsce od czasu o  
statniej konferencji państw Małej Fnienty. 
Celem moje) podróży do Rzymu — powie­
dział dr. Benesz —  jest przystąpienie Cze­
chosłowacji do układu w łosko - jugosło­
wiańskiego.

liro® rai.
Ro\iSiantynppol, 15 maja. (PA T.). W  

okolicach Erzerumu i ‘Sarikamvsza nastą­
piło trzęsien ie ziemi, skutkiem którego 3 
w sie zostały zniszczone i około 50 ludzi 
poniosło śmierć.

M a  NgnBra.
  J a k  d© noszą z  (Madrytu, -wolska h iszp ań ­

sk ie  zdobyły eztum nem meprzyjacieLslkie okopy  
pod! Sidim esand, odnosząc -wielkie zw ycięstw *  and)
w ojskam i m arokańsk iem u

—  „B erliner L oka l Amzeiiger" d o n o si *  Ray* 
m u, że  p ap ież  zacho row ał powadmic zza zapalanie 
nerek . 1

— L o tn ik  w o jsk o y y , poruczn ik  (Batelier, p rz e ­
b y ł w siedem  gadzin  ■dystans P aryż  — L yon  —* 
B ordeaux —  P a ry ż , w ynoszący  1600 kilometrów.' .

—  S k ład  am unicji, m ieszczący  s ię  w  k o sza ­
rach  m iasteczka Sandershaiusen (w  (Niemczech), 
w yleciał w  pow ietnze. Jed n a  osoba zasta ła  zabi­
ta , a dwie odniosło  raary.

 P rezy d eń t A m eryki, C ooldige, oraz k i ^
rów nicy repub likańsk iej i  dem okratycznej frak­
cji ogodzili s ię  na odroczenie K ongresu  do d®*4 
7 czdrw ca

—  P rezyden t Masarylk sp o tk a ł się w czoraj ^  
T o r mini z IMussolinim i odbył z nim  konferencji'

— W  źwiązku) iz sy tuacją  (na granicy  syryj­
skiej rząd! frahcuiski zw rócił s ię  d o  rząd u  angof” 
•skiego z p ro testem .

Głosy czytelników.
Pplicjlą Wi Bi Jjkafrh zaleca, tyję n^d) p)c)j!dj|z^y«w 

(oI k ra .łiież .

iDn. 1(6 kw ietn ia  r. b . p oste runek  policji P a^ 
stw ow ej w (Borkach fjft>w. krzem ienieck i, na ^ t °  
łyniu) aresz tow ała  syna mego, K onstan tego , w P° 
(dejrzeniu o kradzież Ikcxni w tsąsiedmicj ,wioscc»

C hcąc wymusić na sy n u  moim ze znani* 
spraw ie, o k tó re j n ic 'n ie  w iedział, b ito  go po tw2 
rzyę g łow ie i p ię tach  aż d o  omdlenia D opic t° 
po tem  nabrano  przekonaniai, iże sy n  mój je s t iWc 
winny i puszczono (go na w olność. O peracji 
dokona li: k ierow nik  poste ru n k u , k tó rego  naz'*'’ 
ska  tnie znam , a k tó reg o  num er policyjny jest 125 
oraz posterunkow y Szandaw a

W  te j  samej spraw ie aresztow ano 15 luib ^  
letn iego ch łopca , U ka Omemulka, a chcąc na 
wymusić zeznania co do m ego syna , w zięto &° 
głowę i nogi i rzucano  nim  o ziem ię, a  do'pierO P 
ocuceni u puszczono na  wolność.

(Myślę, że stosow anie tego rodzaju  to r tu r  W’-<V 
no być nap iętnow ane, a w inowajcy, n a d u ż y ta )4'  
sw ej w ładzy urzędow ej, w .sprzeczności z lgwaf ^  
cjami konsty tucyjnem i —  p o c ią g n ię c i d o  o 
wiedziałności.

Józef Stachidwpk*.
\ t0(Przy liście załączofey odipis śWiadectw-a 

karskiego o pobiciu).

Książki nadesłane,
Stofan NąpierskL Poem at. (Nakładem 

W arszaw a 1924. Sl^Ładl głów ny w kfeięlgaToi— 
wo", Sienkiew icza 6.
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Z Bady Miejskiej
Na wniosek Magistratu uchwalono dodatkowe 

krodyty dla Wydziału II Gospodami majątkiem 
••wąskim oraz wnaosek w  sprawie podwyższenia kre. 
dytu budżetu Wydziału VII Urzędu li»pe:kęyfno - 
Eudowianego 1 Elektrowni Mokotojwskiej,

Pozatem Rada Miejska uchwaliła wniosek Ma­
gistratu w sprawie przepisów o  warunkach tj opła­
tach przy korzystaniu z gruntów miejskich na uli­
cach ii placach, z przestrzeni nad niemi oraz z na­
pisów i urządzeń reklamowych.

Pewną dyskusję wywołał wniosek Magistratu w 
•prawie przyznania zasłużonemu hygieniście ®. 
Warszawy dirnwi Polakowi- świadczeń przy tuieisz- 
kaaiu.

J a k  wiadomo dr, Pola.k, gdy przód kilku laty 
Podał się do dymisji, mianowany został maiazeflinym 
^karzem miejskiego instytutu hygiemcznego bez 
Pensji, lecz z prawem dożywotniego korzystania z 
•Oleszkami a przy instytucie. Obecnie wyłoniła się 
•prawa świadczeń ad  mieszkania d ra  Polaka, lctó- 
•e kaszta pewna część radnych chciała przerzu­
cić na lekarza-emeryta, Po przemówieniu r, May- 
*1*. który wyjaśnił, że Radia M. powinna sankcjono- 
•«*ć zobowiązania poprzedniego prezydenta miastu 
' '^ a d a  wniosek Miag istna tu uchwaliła,

Wreszicie Rada M. debatowała nad sprawą 
Oprowadzenia w tramwajach mfejisikńch baletów ka- 
•^■pondtancyjnych. Wniosek referował «r, Kwiaisie- 
^Orski, proponując określenie ceny biletu kanesport- 
'^szcyijnego normalnego na 25 gr., ulgowego na 
15 gr. i !

Rmi. Wędrychowski wnosił o zredukowanie ce- 
*7 do 20 gr. za normalną korespondentkę.

Dyrektor Kiihn sprzeciwił się tem-u, prziewnldju- 
i |c  przy niskiej cenie korespondentek nadużycia.

Za obniżeniem ceny korespondentki no muJnc.j 
t^ze®zwiali r .r . tow. tow. Mamcziair, polemizując z 
V .  Kiibnem, tow. Orzech, r. Byilewski i  r . Austen.

W i ę k s z o ś c i ą  głosów uchwalono wyższe ceny ko. 
***Paadeirtek w  myśl -wniosku magistrackiego.

Rozmaitości.
, ! Zuchwjąla ,w p a ść .v 1

7 mara w  godzSnafch raotoydh ruchliwa zajfwy- 
t *«IJ i  obfitująca -w ekłteipy jubilerskie New Lond 
®tre*t, położona w- zachodzę? tfzęści lionldynu/1 
M a  widownią hiesłychanie śmiałego napadu aa  
i eden 2 magazynów ,jubilerskich. GraIbSeży 'doko­
nało, dwuch mężczyzn, Wtórzy zajechali przed ma^ 
gazyn automobilem osobowym, iwytócoczyli zed, 
•ozfeifi ezybę młotkRem i  zrabowała kolję brylan­
tow ą .wartości «  ty s . f t  Isż*. Cała akcija trwała 
ftifką 'sekund, (poczem -zł-oczyócy Wskoczyli 'd’-o a u ­
ta. Za ncSetkającymi popędzili .w autach policjan­
ta j  kiUku śVlaldlków zajścia W idząc, źe zostaną 
n'edbyfcnie schwytani, ziłoczyińcy -wyskoczyli -z au- 

i  zmiekzafE się *z tłdm-em przedho-dniów. Połi- 
^  w&aczęła elnerglczmie poszukiw ania, - '

Ruch robotniczy
Z żyda partji

O D C Z Y T  t o w . j a w o r o w s k i e g o ,

W  niedzielę dn. 18 b.m. o  godz. 11-ej 
*Qo w sali teatru  Popularnego (Wolska 

fc>£ Młynarskiej) tow. poseł Jaworowski 
^ ł o s i  odczyt p, t. Zagadnienie rewolucji 
10 Polsce

W yiziąJ Kdbiecy P.P.S. W piątek, dn. 16 b.m., 
10 <£odz. 7 wiecz. w lokalu dzie&icy Jerozolima, 

Miodna 41, odbędzie się zebranie -milicji Ikobicoe} 
^węistarek. Towarzyszki proszone są  o fliczne

i^zybyj-ij.

W pięjlsjk, dat b. nu
Dzielnica JerożJolimaka, O godz. 7 wiecz., u l

,>bł‘0-d‘na 41, odbędzie się ogófae zebranie czlon- 
6w dzielnicy
. Dzielnica Śródmiejska. O  -godz 7 w lokalu dziel- 

2*7. AL Jerozolimskie 6, odbędzie się posiedzenie 
0®«tetu (dzielnicowego t * _ ,tw ę

i , Dzielnica Powązkowska. O godz, 7 wiecz.. w 
ką-foj dzielnicy, Okopowa 30 -m 16. odbędzie się

*adeiVyczajne -ogólne zebranie członków dzielnicy.
j  . Dzielnica Grochowska. O godz. 7 w lokalu 
^’elnicy, Kobielska 15, odbędzie się ogólne zebra- 
e członków dzielnicy, 

i . Dzielnica Mokotdwrfka. O godz. 6 m. 30 w lo- 
Jajy dzielnicy, Bagatela 12a, odbędzie się pośle­

d n ie  komitetu dzielnicowego.
Dziej ni ca Praska. O godz. 7 w lokalu dzielni- 

Mh Brukowa 29, odbędzie się ogólne zebranie 
pionków dzielnicy, ma którem to'w. T. Szpotaó-ski 

wWo-si referat na tem at ,.Sytuacja wytworzona 
ostatnich wyborach we Francji i Niemczech . 

r\ Egzekutywa O. K. R. O godz. 5 w lokalu 
j  K. R., Al. Jerozolimskie 6, odbędzie się pbsie- 

^ i e  egzekutywy O. K. iR
j  . .Dzielnica Czerniakowska. O godz. 7 w loka.u 
^•'einicy. Czerniakowska 193, odbędzie się pośre­
d n ie  komitetu dzielnicowego, 

j  . Rolo Gazowników P.P.S. O godz. 7 w lokaju 
.^ h i ic y  Wola-Czyste, Wolska 44, odbędzie się 
“b ran ie  koła.
0 Bacznoiść tojw. pV l arze! ,W sobotę, dn 18 b.-m.
1 igodz. 6 wiecz. Iw lokalu- .przy 'ut. Chlódncj. od­

razie s;ę Łeft)ra-nie Koła Piekarzy P.P.S.

Ruch zawodowy
Roboftn. Przcm. Drsgwnego. W arszaw.

^ 1 Okręlgowy ISe'kretarjat Zwiążk-u zawiada-'mla 
crządl Oddział-u- Warszawa III i 'komisje fachowe 

i^żiystkich sekcji tegoż Oddziału, iż w dniu  18 tb®. 
będzie się 'konferencja kom. fachowych z nastę- 

JJĄcym porządkiem- dziennym: 1) (stan organiza- 
i dializa działalność; 2) różn-e.

^  wiązek Z^w. Robo|n- Przem. Odizicżojwego.
niedzielę, dn 18 b. -m., -o (Jjodiz. 11 ran o  -odbę- 

> c Ł'ę poiicdzenie plenarne Zarządu Głównego 
żązk-u 0 ‘dzicżowejgo.

8-iii ki. GIk ib b  m ii!
S. ŻUCHOWSKIEGO
w W arszawie, ul. Piękna 38.

Podania n o w y c h  k a n d y d a t ó w  przyjmuje i informacji udziela k an >  
c e l a r j a  S z k o ł y  o d  g .  9 —2  p p .  codziennie prócz świąt.

pjle^ę/wblków ŁnStjjrtltr/5J użyte)B(tnnJo(ści' 
(publicznej W -Pocące. 'W1 niedzielę, dn. 18 b.m,, o 
godz. ,10 rano w lokalu ZwiązJkti przy ul. Warec-i 
kiej Nr 7, odbędzie się plenarnie posiedzenie Z an 
rządu Głównego z nalstępującym ponządkiein 
obrad: i

il) Odczytanie proto-kułu Zjazdu połączenio­
wego; 2) u-k o osty tuowa ni« Zarządu Związku-; 3) 
organ Związku; 4) spraw y organizacyjne; 5) spra­
wy Oddziałów; 6) wolne wniodki.

iWszyscy członkowie Zarządu proseeni są  o 
bezwzględne (przybycie.

Ze Zjw. ZŻM Roft>. iPrzeai Wtóknjb*ęgo(. W  s o ­
botę, dn. 17 b. im,, o igodiz. 8 wiecz. Odbędzie się 
zebranie Zarządów Związku: no w ©wybranego i
starego.

Zajbarła jilaęcląn. Klub Robotniczy Dzielnicy 
-Mokotowskiej urządza w sobotę, dn. 17 b  zn., za­
bawę taneczną w lokalu Go-spody Robotniczej,- 
Bagatela 12a. Początek o godz. 9,30 wiecz. C ał­
kowity dochód przeznaczony na cele kulturalno- ■ 
oświatowe.

R'/-J:(e WĄlnc ZgdomłafJ-.e^.ie ozffcjhkó W 2pvj&z- 
ku Hftndft'jwica|w (Sictana 16) odbędzie isię w sobo­
tę, dn  17 b. m., o igo’dz. 8 wiecz. z następującym 
porządkiem obrad: Zagajenie, -wybór prezydju-m, 
odczytanie protokułu a poprzedniego zebrania, 
sprawozdanie Zarządu rachunkowe, i z działalno­
ści, zatwierdzenie budżetu na -1924 r., wnioski Za­
rządu, wybór pięciu członków Zarządu, wybór K o­
misji Rewizyjnej, wnioski członków.

Zwycięskie zakończenie strajku wstążkarzy w 
m Warszawie.

S tra jk  w stąi-karzy , k tó ry  trw a ł 4 dni zo ­
s ta ł zakończony  zw ycięstw em  ro b o tn ik ó w ..

W e w szystk ich  fab ry k ach  w stą że k  jed w a­
bnych w  W arszaw ie  uzyskano  lony: dla tka­
czy w wysokości 11 miljonów; dla osnowiarek 
— 8,500,000, dla wlndziarek i szpularek —  7 
miljonów; dla konfekcji — 6,500,000; dla chłop­
ców i dziewcząt przy niewykwalifikowanej ro­
bocie — w wysokości 4 miljonów dziennie.

Pozatem, podwyżka na roboty akordowe 
wynosi 50 proc.

Strajk był prowadzony przez Zw. Zaw. 
rob. przem. włóknistego, oddział w Warsza­
wie, Wolska 54.

Zrtynejjmii'He przędzalni „Wcfla". Z powodu
zatargu na oddziale przędzalniczym fob pączko­
wym) ’-została .zatrzymana cała fabryka odr dn. 12 
b. tn. Pozbawionych pracy jest około 100 ludzi.

Ruch kulL-ośwIatowy,
Związek Polskiej Mlodz. Socjalistycz­

nej i Związek Niezależnej ML Socjal. Akad. 
urządza dn. 22 m aja b.r., t. j, we czwartek,
0 godz- 8 wieoz. w sali OKR. PPS-, Jerozo­
limskie 6, odczyt tow. K. Czapińskiego p. 4.:

„Bakunin a bolszewizm".
Życie i na-uki anarchistyczne Bakunina w 
świetle nowych danych. —  „Spowiedź* Ba­
kunina wobec cara Mikołaja. — Bakunin, a 
Międzynarodówkaj. — Bakunin i bolszewizm 
a idee słowiańskie. —  Bakunin a Lenin, ba- 
kunizm a lenirJzm.

Bilety w cenie 500-000 mk- codz. mię­
dzy g. 5— 7, Al. Jerazol. 6 u  tow. Garlic­
kiego.

W ycieczka Zw. Zś(w, Rób. Platan. Mijpajlowjego 
do teatrów: WieSldfego i  flo^małlośif. Zw. Zaw. 
Rob. Przem. Meta-iowcgo, Oddział W arszaw, or­
ganizuje wycieczkę do  teatru  W idldcgo i  Rozmai­
tości (odbudowanego) w ni-ed-ziolię, 'dn 18 b. m. 
Zbiórka w iokalu Związku, Leszno 53. o god-z. 8,30, 
rano.

Wyciteczłua Z, N. M. S. Związek Niezaieżnej 
Młodzieży Socjalistycznej urządza -w niedzielę, dn. 
18 b. >m, wycieczkę do- Zawadl (kolejką -dojazd do 
Wilanowa). Zbiórka -18 b. m. -o godz. 8,30 rano 
przed Gospodą Robotniczą na płacu Mokotowskim. 
Informacje dla s,póżnionych zostawione będą w 
bufecie restauracji w iWfl-anowiłe.

RobognidM S^m«>.arjum U loj^ckie T. U. R.
W m arcu r  b . powstało Robotnicze Seminarju-m 
Literackie przy T. U. R. Ma ono- na c-eta zazna­
jomienie słuchaczów z utworami najHvyb?t!niejszych 
poetów polskich i obcych., drogą zebrań dyskusyj­
nych. Do jakiego stopnia potrzebpa -była tego ro ­
dzaju instytucja, świadczy fakt, ż-c na- seminarium 

zapisało się około 40 osób zie sfer wyłącznie ro*- 
botniczych. Kierownikiem, -seuiinaTjwm i  wykła­
dow cą jest ob. 'Niwiński. «

Do tej pory odbyło się 4 zebrania Obecnie 
odbywają się wykłady na tem at III cz. „Dziadów" 
Poza’tem część członków seminarium), łącznie z 
sekcjami drama tyczne mi kół 'młodzieży: .praskiego
1 mokotowslluego przygotowują „W esele"-W yspiań­
skiego.

Na‘stępne zebranie scminarjum literackiego ,od. 
będzie się w sobotę, d-n. 17 b. m.t o godz. 5 -popoł. 
w lokalu O.KR , Al, Jerozolirmskic 6.

Na Okldzj^ął ,Wa)ri3la|vJski T . U. R, pracownicy 
biurowi C- W. S. składają mik. 88,600,000.

I
Życie gospodarcze.

Spralfcrf wyifc(ąqwe
Komitet Ekonomiczny M inistrów uchwalił na 

posiedzeniu w dn. 10 -b. -m. zredukować lis tę  to ­
warów zakazanych 'do wywozu. A by nie'- • wywo­
ływać wzrostu drożyzny, utrzym ano wi dalszym 
ciągu izakaz wywozu -zbożai w -ziarnie, mąki, kasz, 
mięsa świeżego, solonego i  mrożonego, masła, jaj, 
paszy, m akuch.i otrąb., dalej zw ierząt domowych, 
skór surowych, kości, drzewa, cukru, ełodu i kar­
tofli, a  natomiast' z  lis ty  tow arów  dotychczas do 
wywozu zakazanych skreślono: groch, fasofęi, bób, 
grykę, łpro-so,, warzywa i okopowe świetle, z  .wy­
jątkiem kartofli, korzenie cykorji suszone niepa- 
lone i niepnzyrządzone, wędliny i szynki, zw ierzy, 
nę i ptactwo bite , drób, sery, twaróg, ser chudy 
i niesfermentowany, naisiona oddzielnie nie-wy- 
im-ienione, choćby łuszczone, nasiona oleiste (ho­
dow ane w krajiu) i  W6zel)ka wiklina, superfosfaty 
i sole ipotasowle.

Następnie postanowiono zezwolić na wywóz 
trzody chlewnej bez ograniczeń ilościowych za o- 
płaitą wywozową 120 złotych od wagonu, oraz na 
■wywóz bydła j  przetworów mięsnych bez ograni­
czeń ilościowych -i bez opłat wywozowych, jed­
n ak  iza pozwoleniem 'Urzędu wwozu f wywozu.

Wyfltajwfc w  Rydze.

Poselstwo Łotewskie w Polsce prosi nas o 
zaznaczenie, że od dn 20 Iłpca do  3 sierpnia r , b. 
odbędzie się w RyMze Czwarta M iędzynarodową 
Rolniczo - Przemysłowa W ystawa .  Targ, 'w bo - 
łączeniu z pokazeta: bydła.

W^sUwja w  Trjoścge,
Organizowana wystawa prób w Trjteśde przy­

znała konsulatowi polskiemu bezpłatne miejsce 
do pokazu wyrobów polskich. Firmy polskie o- 
trzymują zniżkę 50%, _

Notowania giełdy warszawskiej.
Doi. Stan. ZJedn. za 1—5.18 I pól 
Franki francuskie za 100—30.75 
Funty angielskie za 1—22.55 
Franki belgijskie za ICO—26.00. 25,75 
Floreny holend. za 100 —193.15 
Kor. czesko-słow. za 100—15.27 
Franki szwajc. za 100—91.85 
Korony austrjac. za 100000—7.32 i pól

Z  Zachęty.
Przypom inam y, ie

W a ln e  Z g r o m a d z e n ie  
Tow. Zachęty Sztuk Pięknych

odbędzie się w dniu 20 maja b. r. o g. 6 wlecz, 
w gm achu Towarzystwa.

PIEGI
radykalnie usuwa 

od 23 lat znany

K B E M  L A N O L
Parfumerie d'Orient-Kalotechnlka, Warszawa

łisraiT nasTix (untiER)
przedwojennej jakości 

oraz P A P Ę  U R C H Q W ą
poleca Sp. fikc. , sS A F !łT “  

Warszawa, Al. 3 Maja 22. Telefon 444.

M c z m a i m
nalew ki na owocach:

Derertiówka 
Darzę bnika 
MoreJówka 
Orzechówka 
Pomarańczowa niesł. 
Wiśniowa niesł.

N A  R A T Y
n a  b a r d z o  d o g o d n y c h  • ra ru s t l to o h  

wykwintne O k ry c ia  iW o is U a , k c s t j a m y ,  
u b io r y  m ^ s k ło  oraz m a n n f d r t u r a

Zw. R o b .  S p ó h  S p o ż .
Warszawa, Wolska 44.
Wszelkich wiadomości, tyczących sic 

założenia i prowadzenia robotniczej spół­
dzielni spożywców udziela

Związek Robotniczych Spółdzielni

f. „GOB-DHAFT”
N o w o l ip ie  3 0 , fit. 8 ,  front Ti piętro

(Warszawa, ul. Wolska 44)
oraz jego fljentury:

w Łodzi, uL Wólczańska 77, w 
Sosnowcu, ul. Promyka 1 i w Wil­

nie, ul. Stara 22.

KRONIKA.
STAN POGODY

(według danych Państw. Instytutu Meteorolog).

Tem peratura najwyższa wynosiła w-czorai w 
Warszawie 26,1, najniżśza 15.

Przewidywany przebieg pogody iw daru dzi­
siejszym: dość pogodnie, upalnie, śkłonn-ość do 
'burz i ulew miejscowych,

Zapipy do I klapy giz^aatjówi pańt|v.|r>śvych.
Kuratorjum okręgu szlkolnego warszawskiego po­
daje do  wiadomości, że podania o przyjęcia dzieci 
do k'L ll-ej gimnazjów państwowych w W arszawie 
będą przyjmowane przez dyrekcje tych gimnazjów 
ty lko  odt 19 do 31 b. m. włącznie. Egzaminy w stęp­
ne do tej tklasy rozpoczną się  dn. 16 czerwca.

Łctłułfcńf pddfesikjsikie stoją pustkumL Wygó­
rowane ceny, żądane przez właścicieli letnisk pod­
miejskich, doprowadziły do tego, że większość 
Jokaii pozostaje dotąd r r i e  wynajęta, mimo zbliża­
nia się chwi-K masowego wyjazdu na wieś. Nieby­
wały Hen objaw wy wedany yest brakiem  gotówki, 
a  głównie wygórowanemi żądaniam i właścicieli 
wil Jeżeli tylko popyt utrzym a się w dotychcza­
sowych rozmiarach, właściciele zmuszeni będą 
obniżyć ceny. w przeciwnym bowiem razie le tn i­
ska podmiejskie stać będą pustkami, gdyż prak­
tyczni warszawiacy .wolą spędzić lato  w bardziej 
odległych od stolicy, ale zatd tańszych miejsco­
wościach. (b.).

Podatek od) JoJrałL Min. spraw1 wewnętrznych 
zatw ierdziło w porozumieniu z  min. skarbu  p ro ­
jek t poboru podatku od Jokaii w r , 1924 w skab 
uchwalonej przez 'magistrat i radę miejską m. st. 
W arszawy. Podatek ten wynosić więc będzie od 
lokali mieszkalnych 3% , od lokali przemysłowo- 
handlowych 4% przedwojennego komornego, p ła t­
nych w 4 ratach kwartalnych. Pobór podatku  od 
lokali rozpocznie się niebawem Obecnie pobie­
rany 'będzie podatek iza pierwszą połowę r. b. 
% część wpływów z 'tego źródła użyta będzie aa  

budowę nowych gmachów szkolnych w stoKcy.

Kc£auniŁva.cją nap^wicłdznąi między ’ Wuąrszw- 
wą — (Gd)rósikńei4 L w |\ 'e m  i Kr.^owem- O d  dn.
16 b. m. aż do odwołania obowiązuje następujący 
rodkladi lotów:

Odlot z W arszawy do: G dańska 16,00,d o  Lwo­
wa 15,CO, do Krakowa 19,00 (z lotniska M okotow- 
śkiiogo, wejście z  ulicy Topolowej).

Odlot z  Gdańska do W arszawy 0,00 (z lotni­
ska W Langfuhr); ze  Lwowa do  Warszawy.8,30 (z 
lotniska Janowskie Pole); z  Krakowa do W arsza­
wy 9 3 0  (z ’lotniska Rakowice). '

Przelot na przestrzeni1 W arszawa — ŁwóW, 
(Warszawa — Gdańsk trwa przeciętnie 2 — 2%' 
gadziny; «  W arszawy do  Krakowa 1% — 2  go­
dziny. Przewóz pasażerów *z lotniska do miasta 
i  na odwróH zabezpieczono. Komunikacja codzien­
n a  z  wyjątkiem' niedziel. Pocztę lotniczą należy 
nadawać w głównych urzędach pocztowych.

Z ruchu pvy&jwnfcpego. Niebawem ukaże się 
książka Alicji i Jana Bełcikowsklch *,0 stronnict­
wach, organizacjach i (grupach politycznych na te ­
renie Rzplitej Polskiej" z  uwzględnieniem organi­
zacji politycznych młodzieży i stronnictw  mniej­
szości narodowych w Polsce. Obok ogólnej cha­
rakterystyki i zarysu działalności poszczególnych 
partji, książka zawierać będzie programy i ich 
ważniejsze rezolucje w dostownąm brzmieniu, za­
rys ich budowy organizacyjne), spis organów p ra ­
cy, przywódców, e w e n t posłówt i  senatorów, oraz 
stan  liczebny w przybliżeniu.

Stronnictwa nie reprezentow ane w* Sejmie ś 
Senacie Rzplitej Polskiej, centrale ruchu zawodo­
wego ł  spółdzielczego, oraz organizacje politycz­
ne młodzieży polskiej i  niepolskiej, proszone są 
tą  drogą o łaskawe nadsyłanie wiadomości i ma­
teriałów , dotyczących swej działalności, pod adre­
sem: Księgarnia F . iHoesicka w  Warłszawie, uf. 
Senatorska 221, n a  nazwisko A  Be łci ko w ski c j, do 
dnia 25 K m. r. h . najpóźniej.

Kurier d)4 łwycije^zkowjutzów. * Dziś o godz. 8 
wiecz. w siedzibie Tow. Krajoznawczego (Karowa 
31) odbędzie się wykład' d r. J .  Kołodziejczyka z 
cyldu wykładów dla wycieczkowiczów. W ykład 
poświęcony będzie „Florystyce".

Zągfrńjfttae dtóeckp. W czoraj o godz. 7 wiecz. 
na uL Okopowej zginęła dziewczynka la t  4, blon­
dynka, bosa, ubrana w czarny fartuch. (Nazwisko 
dziewczynki iMindla Henigsbcrg. (Wszystkich, któ- 
rzyby coś wiedzieli o zaginionej, rodzice1 uprasza­
ją o podanie wiadomości pod adresem: 'Gęsia 
Nr. 63 *a. 16. a
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Zagaszony uczeń. 12-ietn5 Stanisław Konic 
tin. 10 h, m. wyszedł z domu przy ul. Widok Nr. 9 
i  więcej nie wrócił.
ZEBRANIA I ODCZYTY.

Wieczór Esperaadri. Akadetóckie Koło Es- 
perantystów organizuje dziś o godz. 8%  wiecz. 
odczyt dr. Bauera p. ł. .jPatrjotyzim, ‘szowinizm, 
kwestja narodowościowa, a esperanttyzan", poczetn 
nastąpi dyskusja oraz wystawa prac esperanckich.

Odcfjyt W. Gnmplojivicza, W Polskie® Tow. 
Geograficzne® (Pałac Staszicai, I piętro) w pią­
tek, dni 16 b. m,, o godz, 8 wiecz. odbędzie się 
odczy*t dr. Władysława Gulmplowicza o geogra- 
ficznem rozmieszczeniu niektórych egzotycznych 
roślimi włóknistych.

Odczyt o  G. ŚląsRu. ‘Dziś o godz. 7 wiecz. w 
sali Kina Kolejowego na N. Brudnie j(tuż przy 
warsztatach kolejowych) odbędzie się na nzecz 
Komitetu Pomocy Szkolnych dia szkół powszech­
nych na G. Śląsku odczyt: „Śląsk •— reduta pol­
skości na kresach zachodnich Rzplitej" R Wójfo- 
wlcza.

Zc Sjt)0(wjBr7.yt',jnia /W c^m yślideli Perskich. 
Dziś o godz. 8 wiecz. w lokalu S. W. P . (Króle w- 
sica 16) odbędzie się odczyt dysku'syjny redaktora 
„Myśli Wolnej',, ob. Józefa Landau, pod tytułem 
„O obrzezaniu"

Sto.Wajzjysjli/ie: b. więźniów p o d d an y ch . Za­
rząd Stow. b. więźniów politycznych zwołuje Wal­
ne Zebranie w !so.botę, dn. 17 b. m  , o godz. 5 pop. 
w lokalu własnym przy ul. Leszno 53.

WYCIECZKI:

Wycfpiczfd P isk iego  ToW. Kra^ofzi^wozego.
r .  T. K. organizuje następujące wycieczki; 17 i 18 
h  «n. nad jeziora Kujawskie wraz z Kruszwicą i  
Gopłeim,- 18 — Bielany; 1 czerwca zbiorowa wy­
cieczka Oddziałów P. T. K. do Grodna. Informa- I 
cji udziela codziennie kancelarja T-wa (Karowa | 
R'l) w> :godz. od1 5 do fi wiecz I

W Y P A D K I .
KJwgwe ajscfe  na fclacu Brjetnfl. Do bojącego 

toad brzegiem Wisły w pobliżu mostu kolejowego 1 
wywiadowcy informacyjnego komendy okręgowej 
poiftcą, S. K-, wraz ze swą narzeczoną, Heleną 
Andziakowną, zbliżyło się sześciu opryszków z 
dzielnicy staromiejskiej, którzy obrzuciwszy K. 
toru talneml st o w a mu, ufeiłowali wszcząć z nim a- 
wattturę. Widząc groźną postawę opryszków, wy. 
waa'dowea wyjął rewolwer, wobec czego napastni­
cy oddalili się. O powyższem zajściu wywiadowca 
zakomunikował posterunkowemu na roigu ul. Za­
kroczymskiej i pl. Broni Policjant zarządził po­
szukiwanie napastników, lecz bez skutku. Po u- 
pływie kilku minut, gdy K. z narzeczoną znajdo- 

j1 fi? P!acu 'Broni w pobliżu krzyża Traugutta 
ęnafeźk się nagle ei sami napastnicy, przyćzem 
]?, V z ™c,h’ *** Potem okazało, 21-Ietnl Fe-
wks Kozieradzki, obrzucił K. gradem obelżywych 
slow, poczem uderzył go w twarz. Napadnięty 
znowu wyiął rewolwer. Opryszek rzucił się na 
wywiadowcę!, usiłując odebrać mu broń. W cza­
sie szamotania się padł strzał. Kula ugodziła w 
Kozseradzkiego, złamała mu dotną szczękę, prze- 
sfrzedła języlk i utkwiła w gardle. Gdy raniony 
upadł, wywiadowca oddał broń nadhiegłemu poli­
cjantowi, earn Zaś pośpieszył do filji okręgowego 
«zp:tala D O. K. Nr. 1 na ul. Zakroczymską Nr. 6, 
celem zatelefonowania po Pogotowie. Gdy (K. 
wracał na miejsce wypadku, zgromadzony tłum, 
składający się z sąsiadów i przyjaciół ranionego 
opryezka, rzucił się na wywiadowcę i potudbo- 
wał go dotkliwie. Przechodzący wówczas major 
W. II. wezwał pomocy żołnierzy z koszar 21 p. p., 
którzy.'stanęli w obroryc- napadniętego. Po upły­
wie kilku minut nadszedł oddział policjantów z  
komisarzem Tomczyńskira i aspirantem Wiśniew­
skim na czelei, (którzy zgromadzony tłum rozpę- 
5 ™ * *  poturbowanego wywiadowcę •przeprowa­
dzali 'do komisariatu. Lekarzi Pogotowia stwier­
dził ciężki stan Kozicradźkiego i, po opatrunku, 
przewiózł go do szpitala Dz Jezus.

TragejTJa biuralkiid. Zamieszlkała w domu 
Nr. 86 przy ul Wspólnej 35-lletnia (Wanda Jaku­
bowska, biuralistka, chcąc pozbawić się żyda, za­
żyła morfiny. Ponieważ trucizna ta nie działała, 
przeto uparta deśperatka odkręciła kurek przy 
lampie .gazowej, przypuszczająct że może w ten 
sposób pozbawi się życia. Na sizczęśde rozpacz­
liwy czyn Jakubowskiej spostrzegł domownicy,

s p ł a t y

ilraijNT A  R A T Y
Zaliczka z uwzględnieniem możności płatniczej klijenta.

Każdy m a m o ż n o ść  ub ie rać  s i ę  tan io  i wvkwintnie je d y n ie  w firmie

„ S  Z  Y  K . ”  D Ł U G *  2 3
w ł. K U K C A N T  i  S - k a  
O krycia i k o stju m y  d a m sk ie  

U b iory  m ę s k ie
Gotowe i na zamówienie we 
własnych pracowniach podług 

ostatnich modeli 
Krój wykwintny. Robota solidna.

wejście frontem I przez bramę

Sukna,
K orty,

K ow erk oty , 
G abard iny, 

A d a m a szk i, 
w olbrzymim wyborze.

którzy niedoszłą 'samobójczynię uratowali, wzy- 
1 wając lekarza Pogotowia, który po .zastosowaniu 

odpowiednich środków 'pozostawał desperatkę na 
miejscu.

Wypadtji fcranwjfajjowły. Przed domem Nr. 52 
przy ul. Nowy Świat wypadła z tramwaju 24-letnia 
Felicja Ratisówna. urzędniczka. Lekarz Pogoto­
wia stwierdził potłuczenie głowy i omidlenie i, po 
udzieleniu pomocy, przewiózł R. do domu.

Teatr i muzyka.
Teatr Wielki. Dziś „Faust". Jutro „Aida". 

W niedzielę popoł. ,;Pan Twardowski",’ wieczo­
rem .Lohengrin" (występ Smirnowa).

Te«(tr Rarma.lpśd. Dziś „Żywy Bulddba". Ju­
tro  i w niedzielę ,„Orię".

Teaitjr ŁetpL Codziennie ,Podatek majątko­
wy". W niedzielę popoł. „On, ona i mama".

Teatr Redutą. Dziś „Pochwała wesołości". 
Jutro „Ponad' śnieg".

Teatr JFjolsVL Codziennie .ty ra n o  de Berge­
rac". W sobotę, 24 b. m., prom,jera .Czerwonego 
młyna" Molmara.

Teatr Mały, Codziennie „Świerszcz za komi­
nem". W niedzielę popoł. ,,,Świt, dzień i noc".

Teatr Komadja. ‘Dziś przedstawienie zawie­
szone. Jutro preimjera komedji Pawła Gavauilta 
.Pomysł panny Franciszki"

Teatr Nowlości. Dziś „Frastqulita". Jutro ,*Mc-
di".

Operetka Wodewil. Codziennie operetka JDot-
i7“- . ‘ ^

Tc»tr im. Fredry, Dziś i jutro .Polacy iw A-
meryce".

Teatr Qui Pro Quo, Dziś znakomity program 
składany „Hum-lbug amerykański", „Czerwcne 
Tworki", „Równa igra", przeróibka z Jacka Lon­
dona i ii

Teatr Stańczyk. Codziennie program „Hulaj 
dusza".

Z Filhanąajnji. Jutro na wielkim koncercie 
symfonicznym wykonane będą utwory kompozy­
torów polskich, mianowicie: koncert fortepiano­
wy e-anoMl Melcera, poemat symfoniczny „Król 
Kofetua" Różyckiego, poemat symfoniczny „Zy­
gmunt August i Barbara" Opieńskiego i poemat 
symfoniczny .Nevermore" Morawskiego. Solist­
ką bęldzie pianistka, p. Róża Benzefowa Dyry­
guje G. Fitelberg.

Na niedzielnym poranku wyfetąpi wioloncze­
lista, p. Lucjan Budkiewicz. IW programie utwo­
ry  Haydna i Becthoivena.

W niedzitllę poi polludlniu m  koncericie symfo- 
nieźnym pod dyrekcją G. Fitelbenga1 wykoaane bę­
dą dwie symlfonjle Czaękow.skiego: czwarta i piąta.

Proc^ z nagością. Ta'ki tytuł nosi nowa rewja 
teatru „.Qui Pro Quo", która ujrzy światło kinkie­
tów po raz pierwszy w dniach najbliższych, Bie­
rze w niej udział cały zespół oraz .szereg specjal­
nie zaangażowanych statystek i .tancerek.

R^tazygnSęcfo resursu [w (spowić teątfru „Qni 
Pro QU(o“. Jak  nas informują, IMin. (Robót Publ. 
zatwierdziło z pewne'mi zmianami decyzję komi­
sarza rządu w sprawie lokalu teatru „Qui Pro

Z TEATRÓW ŚWIETLNYCH. 
CORSO — NIRWANA. — „Sz^ąęścią pnkz mRość 

i lzy“.
Bardzo miły obraz wyświetlają obecnie „,Cor- 

J ao" i .Nirwana". Tytuł je«t pompatyczny, lecz 
treść posiada dużo prostoty i  sympatyczny cha­
rakter.

Rzecz dzieje się w Skandynawii. Dumną pa­
ni dziedziczka nie znosi widoku grajków wędrow­
nych, bo przypomina to jej dziadka, który ongiś 
graniem na, skrzypcach rozpoczął karierę. Na tle 
tej dumy rozgrywa się dramat. Matka zrywa z 
synem, który zainteresował się biedną skrzypacz­
ką. Syn pragnąc zdobyć niezależność material­
ną (bierze się dohanldlu reniferami'i wskutek przejść 
na dalekiej północy warjuje. (Miłość matki i bied­
nej skrzypaczki wracają mu jednak zdrowie.

Dramacik nawet dość naiwny, ale ułożono go 
bardzo zajmująco, a prześBczne, ciekawe zdjęcia 
<l Laplandji zasługują na prawdiziwą pochwałę

Obraz wyreżyserowano doskonale. Zagrano 
jeszcze lepiej, a wykonano z całym1 artyzmem. 
Poprostu nic arnu pod1 tym względem nie można 
zarzucić.

Film ten pochodzi z  wytwórni skandynaw­
skiej, a filmy tego pochodzenia przeważnie odzna­
czają się dużym smakiem artystycznym.

łka.

Sport.
R. K. S. jgjkra".

Sekcja Szermiercza (feoh’tunkowa) Robotni­
czego Klubu Sportowego urządza w niedzielę, dn.

| ,18 ib. m., o godz. 4 popoł. w sali 0 . K. R , AJ. Je ­
rozolimskie 6 m. 3, popis walki na szable Bilety 
w! Klubie „Skry" codziennie odl 7 — 9 wiecz. (AJ. 
Jerozolimskie 6 m 0).

Zawfocjy lekkoatletyczne „mfadkSków".

Dnia 17 ii 18 b. m. lodbędą isię izawody lekkoa­
tletyczne o mistrzostwo młodzików W.GZjLA.

Quo", mieszczącego się w podziemiach Galerji 
Luksemburga W pierwszymi rzędzie zdecydowa­
no, by od dnia najbliższego odbywało się tylko 
jedho przedstawienie. iMa to na ce'lu uniknięcie 
niebezpieczeństwa, mogącego wyniknąć przy na­
tłoku w poczekalni, która musiałaby w krytycz­
nej chwili pomieścić i przepuścić na jedną klatkę 
schodową dwa komplety (publiczności. Pozatcm 
wymienionemu teatrowi postawiony został waru­
nek dokonania kapitalnego remontu i usunięcia 
Wszystkich niedokładności budowy, w tera zmiany 
w rozmieszczeniu klatek schodowych, do dn. 21 
sierpnia r. b. W razie nie wykonania zarządzenia 
tegoi teatr zostanie od 1 września ir. b. całkowicie 
zamknięty, (iv.)

Tepjtru N;ero)do)|vegov iWładze miej­
skie powołały tna stanowisko dyrektora Teatru 
Narodowego („Rozmaitości") dotychczasowego 
kierownika artystycznego „Rozmaitości" i .R e ­
duty", Jułfusza Osterwę.

Organizacją zawodów z ramienia W.O.Z.LA. zaj­
muje się sekcja ‘lekkoatletyczna K. S. Polonja.

‘Przy kwaMJkacji na młodzików należy stoso­
wać podział na cztery grupy; biegi, skoki, rzuty, 
chód Zawodnik, który zdobył na ogólnych zawo­
dach pierwszą, drugą, łub trzecią nagrodę w  jed­
nymi z punktów danej grupy, przestaje być młodzi- 

I kiem w tej grupie. Do biegu 60 mtr., skoku w dał 
1 i w wyż i pchnięcia kulą 5 kg dla juniorów!, mogą 

■stawać tyłko chłopcy urodź, nie wcześniej niż 
4907 r. W razie zgłoszenia przynajmniej czterech 
■chłopcowi urodzonych nie wcześniej niż w 1909 r, 
będzie dla nich urządzony bieg 60 mtr. w osobnej 

i grupie. Do zawodów mogą być dopuszczeni jedy­
nie zawodnicy Zgłoszeni do P. '<Z L. A. Wpisowe 
30 groszy od punktu i zawodnika. Termin zgło­
szeń upłynął 15 maja. Nagrody w  medalach.

Dwa yryśrigi kolarskie,
W nadchodzącą niedzielę!, dn 16 b. m„ roze­

grane zostaną w Warszawie d.wa okrężne wyścig* 
kolarskie ,Rxpressu Porannego", zorganizowane 
przez Warszawskie Towarzystwo Cyklistów. 
Pierwszy wyścig dostępny dla wszystkich jeźdź­
ców, zgłoszonych do Połsk. Zw. Tow. Kotlarskich, 
odbędzie się na dystansie: Warszawa (ulica Wiej­
ska) — iMost Kolejowy — Pełcowizna — Jabłon­
na — Nowy Dwór — Serock — Jabłonna — Peł­
cowizna — Most Kierbedzia — Dyruisy, wynoszą­
cym w sumie około 105 kim. Drugi 135 kim., 
którym weźmie udział przeważnie nasza młodizieżl 
dostępny dia- wszystkich, rozegrany zostanie n» 
ulicach sHolicy, począwszy o'd ulicy Wiejskiej, po­
przez Piękną, A l Ujazdowskie, Bagatelę, Mar­
szałkowską, ‘Chmielną, Żelaznąt Leszno, Tlomac- 
kie, Bielańską, Długą, fNowomiejską, Stare Mia­
sto, Święto-Jańską, Zjazd, Dobrą, Zajęczą, Topiel 
do Dynasów. Oba wyścigi będą miały wspólny 
start nia td. Wiejskiej szosowy 105 ktlra — god& 
10, uliczny 135 kim. — godz. 1‘1 rano i wspólna 
metę na Dynasach. Całkowity dochód osiągnięty 
z  pobranych kart wstępu na zamkniętą dla rucb» 
uKcznego ul. Wiejską ł Dynasy, przeilany zostanio 
do kasy Ko'larskiego Funduszu Olimpijskiego P, ^
T, K.

WYŚCIGI KONNE,
Urządzanie wyścigów 3 razy w tygodniu stałe 

się naprawdę absurdem, czego dowodem był dried 
wczorajszy: w 6-ciu gonitwach startowało aż 15-cie 
koni Sam przebieg gonitw mało ciekawy, pu­
bliczności coraz mniej. Tor dobry. Wyniki potu'"' 
żej.

Gonitwa L Dyst 3300 mtr. (z prze »zkodam$ 
1) Caraib walk-over.

Gonitwa II. Dyst. 1300 m tr: 1) Paulette. 2| 
Herburt, 3) Electri w i  «n. 34 sek. o dL Tn*- 
19 zł.

Gonitwa ID. Dyst. 2100 m tr : 1) La P.dnc, 2) 
Creve-Coeur w 2 m. 21 eek. o yt  dł Tot 16,

Gonitwa IV. Dyst. 1300 m tr: 1) Uimr.n 2) 
Hetscherl, 3) Lais w 1 m. 25 seL o  3 dł. Tot. 13*

Gonitwa V. Dyst. 1600 mtr.: 1) Eo-ipso, 2) 
Dornach, 3) La IMirabeile w 1 m. 43% *ek. o  1/4! 
dł. T o t 38.

Gonitwa VI. Dyat. 1600 mtr: 1) Boruta, ^  
Blue Montain, 3) Wojak w t a  6  »ek_ o azyĵ
Tot. 13 zł.

Następnie! wyjścigJ w nie'dzielę o  godz. 4 pop0̂  

Amatorzy — F- C. Bipvapga
Zawody w  Monachjumr wiedeńskieb A m a t o ­

rów z F. C. (Bawarja dały wynik aa  korzyść pief**'" 
szych 4 :0  (2 :0)

Relfgrdjy UĄiiczc. wyAfkoBcL
Nowe rekordy lotnicze aa wysokość z  wali® 

przedstawiają się następująco: W p o c z ą tk i
maja lotnik Coupet wzniósł się na wyisokość 
( m e tr ó w ,  obciążony tysiącem kjgr., w dwa dni P^' 
źniej lotnik Dossoutrot na aparacie Goliath-FaC' 
man wzniósł 6ię iz aerodromu ToussuS-la-NobI®' 
obciążony 2000 kgr. na wysokość 4.700 m tr, bij®® 
rekordy światowe

D O B R A  R A D A ! !

WARECKA 7,
WYKONYWA WSZELKIE ROBOTY W  ZAKRES 

DRUKARSTWA W CH O DZąCE: 

AFISZE, ULOTKI, DRUKI BIUROWE, 
—  KSIĄŻKI I BROSZURY. —

PRZYJMUJE DO DRUKU: 

DZIENNIKI, TYGODNIKI, MIESIĘCZNIKI.

Która z pań chce mleć zgrabną nóżką, niech kupi bu­
cik! tylko w nowo-otworzonej firmie „ J u tr z e n k a * * .

To samo zalecamy i Panom.
Dla ulżenia Sz. Klljenteli sprzedajemy

N «  B5  ł  w  warunki najdogodniejsze 
“  **  "  j r  i za gotówkę

Chrześcijańska Wytwórnia Obuwia
„JUTRZENKA*1

Warszawa, L e s z n o  108, tel. 266-42 (w podwórzu).

W IM I STH1E.
l i  tjiaais m l U i t a i

„ 9 !4^  8r BUKTO
z  f e ł e r s b .  P r a k t .  34 la ta .
Chor. wener. (wlew. przystępne) i 
skórne. H. Ś w ia t 21. Prz.-4—7 w.

♦  CEMY HISJOE.
sioiBiilswr tezlgąsy.

4 » t a  c z ę ś ć  p r z y  k u p n i e .

N a  H a t y I I
w wielkim wyborze: okrycia damskie i kostiumy, ubiory 
męskie i płaszcze gumowe, oraz kołdry watowe I t  p

„Kredytpol” Wspólna N2 3a sklep 15
T ele fo n  287-81.

D i*. Uffi. A l t f e l d
Zielna 12—2. Chor. wener., skó­
ry. płciowe od 9-12 r .i  od 5-71!, w.

nnłnnhna dziewczynka do skle- 
FillUBOaa pu. Piękna 27, cukier­
nia.
nnunjl sikawki, węże poleca 
rUillrl, fabryka Stanisława Trę- 
blckiego, Kopernika No 33. (Dla 
pośredników dogodne warunki).

jfllj solidne w wielkim wybo- 
Cslil! rze p o l e c a  Franciszek 

flrens, Plac Trzech Krzyży, ceny 
bezkonkurencyjne.

ChnrnfłU weneryczne, skórne le- 
HUIUUJ czy W jaknajkrótszym 

czasie specjalista. Przyokopowa 
43—7, róg Grzybowskiej, od 4 do 
7, Panie 2 — 4, Analizy moczu. 
Wasserman. Specjalność lecze­
nie rzeżączki. Niezamożnym 
ustępstwo.

JfrlOCta nadeszły bardzo tanie. 
llIbKwlO mocne I ł^dne, olbrny* 
mi wybór, Plac Tizech Krzyży 13.

Wielka wyprzedaż 
Nadzwyczajna okazja!!

Suknie 
Bluzki 
Spódnice H
Fartuchy „
Prześcieradła „ 
Ręczniki „
Koszule męsk. zef. „ 
Koszule damskie „

Mk. 10.000.000 
„  8 .( 00.000
„ 6.500.0 0

5.000.000
7.500.000
2.900.000 

10.000.000
6.500.000

Surówka Metr 
Madapolam „ 
Szewiot kostjum 
Kretony 
Woale
Kołdry dziec. 
Chustki jesionki 
Obrusy duże

Mk. 1.800.000 
2 .000.000 
5.O00.000 
1.800 000 
2.500 000 
9 000.000 

12 000.001 
12.000.000

B-cia Zander, Marszałkowska 88

Or. U. F.  ......
b. lek. szp. Łazarza oh. we­
ner. skór. analizy krwi na syfilis. 
Chłodna 26, tel. 99-29. 1-3 i 5-7 
Panic — oddzielna poczekalnia.

H Najtańsza wytwórnia 
. ubiorów Damskich. 

Br. Unkiewlcz poleca duży wy­
bór golowych: okryć, Kostjumów, 
S kien, Bluzek, Trykotaży galan- 
terji futrzanej. Przyjmuje zamó­
wienia z własnych 1 powierzonych 
materjalów. Robota wykwintna. 
Warunki bardzo dogodne FUja 
Krucza 30 Tel. 121-71.

Maszyny do szycia „Kasprzyc­
kiego". Hurtowo—Detalicznie— 

Raty. Warszawa, Marszałkowska 
153. Zamawiać można listownie.

icn y  sztuczne, złote, w kauczj^ 
Ł^ul ku plomby od pięciu 
tych. Przeróbki, reparacje, us“ 
wanie zębów bez bólu. Do * *  
rano porada bezpłatna. Lesz*1 
siedem.

PnlriiiT nla l*rozprzedaży |(r 
dów. Piękna 27, cukiernia-

ZdOlUDO
kowych i reskowych poszukuj 
„Książnica — Atlas" Zjednow
ne zakłady kartograficzne * 7
dawnicze Spółka Akcyj'18 t  
Lwowie. Zgłoszenia pisert*n®_ 
podaniem odbytej p ra k ty k i 
ży skierować do D y re k c ji oP1"
ki — Lwów, C zarnieckiego]^
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